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Kamłoryr własny w Warszawie, uł. Krucza Aż BS; w Pabianicach u p. Toodora Minka 


w Zgierzu, w aptece p. Patkaz 


za bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca, 


Zwyczajne agłoszemia. za tekstem po 7 kop. za wiersz Donain lub 


Małe ogłoazenia po 2 kop. od wyrazu (din poszukujących pracy po 1'ją kop.). Najmniejsze ogłoszenie 20 kop.: Reklamy i Nekrologi 
za wiersz petitowy. Za dołączenie prospektów 6 rub. od tysiąca anatina. ARTYKUŁY. bez oznnczenia honorargum Rodskcya uważa 


w Momaszowia u p. Feoudora Wilia, 


jego miejsca 


-pryw io waki w Hata 


Wiadomości z pola walki w Maròkku wspo- 
minają w ostatnich czasach bardzo ozęsto o lar: 
gunie Mar Chico, a wobee tego nie od rzeczy 
będzie podać o niw bliższe szczegóły. 


'W odległości kilka zaledwie kilometrów po : 
ża portami Melilli ciągnie sią wzdłuż morza Śród- | 


ziemnego laguna,” czyli sekha Bón Erg, nazwana 
przez hiszpanów Kl Mar Chico, t. j. małe morze. 
Dotąd krążą tam plaskie lodzie i male barki po- 
między brzegiem południowo-zachodnim, nad któ 
rym mieszka plemię Quebdana, a brzegiem pół- 
nocnym, nad którym osiadło plemię Galaja. Prze- 
strzeń ta wynosi okrągło: 25 kilometrów, a dodzie, 
kabylów  przywoziły: rozinaiić P odkikty na targ 
w Melilli, 
a nawet z dalszych: miejscowości, Mnóstwo; lodzi 
rybackich krąży po falach Mar. Ghico, gdyż wo- 
dy jego są bardzo rybne: 

W czasie: aż do „konferencyi w Algeciras 
znajdował się na tem jeziorze francuski . yacht 
parowy, który, niewiadomo w jaki sposób, zdołał 
dostać się z morza do Mar Chico przez bardzo 
płytki kanał. Yacht ów przebywał dosyć długo na 
jeziorze pod pozorem, że nie może napowrót wy- 
dostać się stamtąd. Francuzi ku strapieniu hisz- 
panów mieli zamiar yacht, pozostawić tam na 
stałe, ale przeszkodził temu. traktat, zawarty 
w Algeciras, który zobowiązał Francyę do Wy- 
cofania yachtu, 00 rzeczywiście zostało uskujścz: 
nione. j 
Sekha Bon Erg, czyli El Mar Chico oddzio- 
lony jest od morza Śródziemnego wązkim pasem 


ziemi, przez który jdzie kanał, ` łączący jezioro 
z. morzem, 4 mający około 100 metrów * szero- 
kości. Jezioro jest płytkie w bardzo licznych 


mieżscach. Waatnygt wiejące z południa i wschodu 
południowego, niosą * ogromne: masy: lotnego pia- 
skii z pustyni, który pada na fale jeziora, osiada 
na dnie i z biegióm lat tworzy: lawice. Kl: Mar 


Chico posiada 25 kilometrów długości, 6 kilo» | 


metrów największej - szerokości, a 4 i pół kuo- 


metra przeciętnej szerokości. Posiada powną licz= | 
bę spławnych koryt i-miejsca, po których mogą 


się poruszać okręty, zanurzone na 27 do 30, 'ale 
jest mnóstwo mielizn, które nie pozwalają Środ 
nim parowcom na żeglugę. ` 


Dotąd kanał, ląćzący: Mar Chico Z morzem, | 


uważany był za przeszkodę nie do pokonania, 


Jest wogóle zasiany ławicami piasku, a „podczas ; 
odpływu morza głębokość wody, spada NA. 80 'cen- > 


tymetrów.. 


Obecnie generał Marina uznał, całkiem grosz- | 


dą” słusznie, że Mar Chico może mu oddać ważne 
przysługi w walce z kabylami, ; „jeżeli: na wody 
Jego: zdoła wyprowadzić” okręty wojónne, „których 
dziala: mogą: „ostrzeliwać cata okolicę i tym spo- 
sobem popierać. oddziały hiszpańskie: pósdwając 
się w głąb kraju. Generał. Marina odroczył na~ 


wet: pochód swej armii przeciwko kabylom aż do- 


chwili, gdy na Mar: Chico wplyną mniejsze okrę- 
ty: wojenne hiszpanów. 


pochodzące z żyznej okolicy Seluanu, - 


WOT O 
p aan R A 


Tymezasem odbywa się jaż mas pras, 


| ca nad pogłębieniem kanału, łączącego jezioro 
z morzem. Sprowadzono z Sowili najlepsze baggie- 

| ry, które pracują nad usunięciem lawie piasko- 
| wyoh z dna rzeki Gwadąłkwiwir, na której od- 
| bywa się bardzo ożywiony ruch statków. Baggio- 
, £Y, przy pomocy kilku „oddziałów pionierów, pra; 
, cują obecnie koło ujścję kanału do Mar. Chico. 
Tym pracom, które. odbywają się pod. osłoną 
dział fortu Restinga, nie mogą kabylowie. zapo. 
biedz także z tego powodu, ż6 okręty . hiszpańskie 
ńieustannie krążą przy brzegu i działa swoja mo- 
"gą każdej chwili skierować na, kabylów. Zresztą 


- kanał ów położony jest na północnym krańcu je-- 
-ziora i można go z najwyższych fortów Meęlilli 
' widzieć okiem nieuzbrojonem Niezawodnie prze- <; 
Ostateczni O + 


bicie, „a raczej :: aspławidnie *kamatu 
i powiedzie się hiszpanom, ale wątpliwem jest, czy 
do tego wystarczą same baggiery.. Przeciwnie, 
ud podstawie geologicznej budowy wybrzeża. moż» 
na przypuścić, że po usunięciu, *piasku - pojawią 
się na dnie kanału skały, które trzeba. będzie 
rozsadzać dynamitem, 00 spowodowałoby Znaczne 
bardzo opóźnienie sobót i ogromne zwiększenie 
kosztów. 

Ale, gdyby nawet nie sprawdziła się. ta ewen- 
tualność, już samo wybagrowanie kanału wymaga 
więcej czasu, niżeli: obliczono, gdyż trzeba będzie 
pogłębić dno wody. równie przy ujściu kanalu do 
jeziora, jakoteż i do morza na kilka kilometrów 
w głąb, W najlepszym razie prace, jak twierdzi 
wymieniony korespondent, mogą dopiero około 
połowy bieżącego miesiąca postąpić do tego stop- 
nia, że okręty wojenne zdołają bez Ape poz 
stwa dopłynąć do jeziora, 

W ten sposób, hiszpańska flota wojenna dzys- 
kałaby bezpieczny punkt do zarzucenia kotwicy, 
bezpieczniejszy niż Melilla, albo jakikolwiek inny 
port marokański. Morze na wybrzeżu marokań- 
skim ma bardzo : wysokie fale, co utrudnia þar- 
; dzo. zarzucenie 
gdzie prawie nigdy nie są zupełnie bezpieczne, 
, Wobec tego El Mar Chico ma: także w czągie 


; pokoju dla hiszpanów, wielkie znaczenie. 


lego we Romy 


Od. pewnego. CZASU. prasa paryska nie prze» 
‘staje zajmować: się szpiegostwem ze strony Nie- 


miec, dópatrując się. co chwila nowych poszlak, 
które po . największej . części okazują się. po- | 
\ zbawionemi "podstawy. Mianowicie  pógloski o. 


skradzeniu francuskiego planu mobilizacyjnego gą 


kotwicy w otwartych portach, 


` Redaktor lub jego zastępca przyjmują interesantów codziennit; z z wyjądciem € dni swiezych: od godziny 3 B — 4- rej po południu. 


sób, bo wypadki takie, jak skradzenio kartaczo» 
wnicy w Chalons i t. p., lubo. nieprzyjemne, za- 
chodzą wszędzie, w Niemczech i gdzieindziej, lecz 
tam pokrywają je miłezeniem, albo w każdym, ra~ 
zie nie: nadają im przesadnego znaczenia. 

«Mimo to „Matin* przynosi nowe szczególy 
o « „niemieckiem - szpiegostwie*. Najpierw wska- 


"zuje na pięciu uwięzionych szpiegów i do tych 
„nazwisk, dodaje opis pownej kobiety, która tym- 
` czasem nazywa. tylko 


„Rose X.* Zostala ona 


"niedawno. aresztowaną. "Następnie opisuje przy» 


f 


dej. kapitan. „pionierów. Sehikz, „zajmuje się ADE 


wódców niemieckiej slużby wywiadowczej. . „Naj: 
wybitniejszym wśród nich ma być niejaki „major 
v. Rock z pułku piechoty w Metzu, który znosi 
się zo szpiegami pod nazwiskiem „Paul Leopol- 
dus". Mato, byś miły, jowialny szłowiek, Da 


gólnie: planami 'fortyfikacyi.. -A nimi. kóreśpon 
duje pewien mechanik, b. francuski “komisarz: 
sześciu innych. ludzi. 

Prasa. niemiecka twierdzi, że dwaj „wymiónię- 
ni wyżej oficerowie nie istnieją wcale i zauważa, 
że gdyby relącye „Matin'a* byly prawdziwe, sluz- 
ba wywiadowcza. wa Francji. byłaby . lepszą. òd 
niemieckiej. Na. tem jędnak: nie koniec. 

W Reims aresżtowano pod zarzutem szpie- 
gostwa Roberta Troussier. Mlody ten mechanik 
zeznał przed sędzią śledczym, iż około dziesięciu 
razy spotykśł się w Strassburgu, Meizu i Luk- 
semburgu z agentami niemieckimi: Schulzom. i 
Schwarzem, i że wydawał im dokumenty wojsko- 
we, za co otrzymal ogółem 1,800 fr.  Troussier 
oświadczył, że dokumenty te nie miały żadnej 
wartości i że, sprzedając je agentom niemieckim, 
skorzystał tylko z ich łatwowierności. „Sledztwo 
stwierdziło. jednak, że Troussier stał na” czele 
zorganizowanej szajki: szpiegowskiej, która, sprze» 
„dawała niemieckim agenióm dokumenti WojSKOWŁ. 


. Smieró wa Tatrach. 


mmo 


Z Zakopanego: nadeszła do Krakowa wiados 
móść o smuinym wypadku, jaki zaszedl w Tat- 
rach, a którego ofiarą padlo: życie ludzkie. Prze. 
bieg w ypadleu był następujący WENLUĘ iiformaeyi 


'2 Zakopanego: ,.. 


` czczym wymysłem. , Planten składa się: z. około » 


15 tysięcy „dokumentów. Każdy | orpus i każda 
dywizya, posiada księgę 0. 60 strol nioach, „zawie: 


rającą wskazówki, dotyczące punktów koncentra- 


cyjnych, zwoływania: rezarwistów i tymi, podor 


bnych. rzeczy. ;,L6 przepisy: podlegają. zmianom 


-stosownie do „miejscowych warunków, Btążbow yo; 
< u Minister wojny, - general Bruń' -orzekl, że-nie- 
godzi się alarmować opinii publicznej w ten -spo- 


- wiesila 


„Mie, wytrzymała ciężaru, 


.. Drogą z doliny. Pańszczycy przez turnió” Bu- 
„czynowa do. Krzyżnego, usiłowalo przedostąć się 
czterech młodych: turystów: ` Ferdynand Goetel, 
W ładystaw i- Grugiów. „Jenknerowie, . wreszcie. By- 
szard Maruszka; wszyscy z Wiednia, polacy. (+08- 
tel „jest. tęchnikiem, : jeden z. Jenknórów. kadetem, 
drugi akademikiem, równie jak Maruszka. Wyru- 
szyli: bez. przewodnika. Wycieczka, jaką podjęli, 
należy do trudnych i aciążliwych. | pó 

„Wszysoy, punge się w:;górę; byli związani 
liną. Jedet z nich— dotychczas niewiadomo, itá- 
ry—póslizgnął się I rungł w przepaść, BIĄŻnAG Za. 
Sobą trzech iunych. Ponieważ jednak lina. prze- 
się przez- grań, „przeto, Goci ; zawisnął 
Z jednej strony, tamci zaś uzej z drigioj. Lina 
pēkta:i wszyscy spadli 


w dół, 


2 


wok 


Wypadek zdarzył się w środę w południe, 
lecz wołania o pomoc usłyszał ktoś dopiero po 
południu. Dano znać do schroniska przy Czarnym 


Stawie, poczem z Zakopanego zorganizowano wy- | 


prawę okolo godz. 11 wieczorem. Í 
Druga wyruszyła w parę godzin później. Je- 


dnego % nieszczęśliwych, Goetla, znaleziono ży- _Ć 


wego, lecz z raną w głowie, innych na razie nie 
można było odszukać, aczkolwiek słyszano ich 
głosy. Nakoniec udało się dotrzeć do nich; obaj 


Jenknerowie mają porozbijane głowy i połamane 
szczęki, stan ich jest groźny. Zginął na miejscu ` 


kadet Maruszka, uderzywszy głową o skałę tak, 
że mózg się rozbryznąjł, + | 

W Zakopanem wiadomość sprawiła przygnę- 
biające wrażenie; tworzy się bardzo wiele wersyi 
o` wypadku, które na razie trudno krytycznie 
ustalie. 


znać 


- mordowanie rygli Podoarzewokej 


* ma i mama 


„Przegląd Poranny” pisze ze Lwowa 0 depa- 
szy z Monte-Carlo, donoszącej, że aktor, do nie- 
dawna występujący w teatrze lwowskim, Hubert 
Brzozowski zastrzelił towarzyszącą mu w podró» 


ży do Monte-Carlo koleżankę swoją, głośną artystkę : 


Konstancyę Bednarzewską, poczem sam sobie ode- 
brał życie. 
` * 


Wiadomość o dramacie, jaki rozegrał się 


w Monte-Carlo, stanowi posępny epilog sensacyj, ' 
która: od kilku dni poruszała żywo sfery teatral- i 


ne nietylko galicyjskie, alo i warszawskie. 


Konstancya Bednarzewska wyróżniła się ja- 


ko artystka o talencie niezbyt wybitnym i malo 


wyrazistym, ale pełnym kobiecego wdzięku w te=- | 


atrze krakowskim za dyrekcyi Tadeusza Pawli- 
kowskiego.” 
© Żywej, pełnej zainteresowania opiece arty- 
stycznej. dyrektora Pawlikowskiego zawdzięczała 
Bednaczewska «coraz: wybitniejsze w świecie tea- 
tralnym: stanowisko.” Głodny był w swoim czasie 
prótest lrakowskiej komisy: rady miejskiej, nad- 
żorującej teatr krakowski, -przeciw suprzywilejo- 
wahenim stanowisku tej artystki, protest obliczo- 
ny umyślnie na osobistą szykanę, gdyż uiezaprze- 
czenie Bednarzewska była siłą użyteczną i role, 
które jej powierzano, wykonywała starannie, na- 
wet nie bez pewnej. ujmującej dystynkcyi. 

- .Ustąpiwszy po tym proteście z Krakowa, 
przonioslą się Bednarzewska do. Lwowa, gdzie 


5 A 4 Stanistana Sanka. 3 | 
WARTO 


NADE 


f 

© (Dokończenie — patrz Ie 158.) 

— Mglisty ranek jesienny > wstaje z za bo- 
ru, tak znużony, jak czasem serce ludzkie, 
tak beznadziejnie 
kiej doli, | 
Zdaje sig, że z-za tych mgieł i chmur 


słońce nie wyjrzy nigdy. Zdaje się, że nigdy ` 


nad tą smutną ziemią nie lśniło. 
|<. Mgły gęste wiszą nad borem — gdzie 
każda igła sosny płacze zwisłą z niej. chło: 
dng łzą. ioo Z © 
<,.»Wiszą nad polem--nad perzem i- chwa- 
stem, co wrósł w zboże i na ścierniskach 
pozostał samothy — schnący. 
=i Nad: sadem starych drzew wiszą mgly— 
spowiły drzewa--i zdają się ciężarem smut- 
ku gnieść i zginać stuletnie ich ramiona ni- 
ej, ku ziemi o S o 300 0, 
| Mgły patrzą w okna dworu, co łatanym 
dachem. tuli się do bezlistnych drzew. `. 
"Patrzą w okna: smutkiem  beznadziej- 
nym... a pasa u 13 | 
-_ -Jasnowłosa. dziewczyna pisze list. 
Oczy jej płóną „po. bezsennych: nocach. 
Twarz blada, jak zgaszona mleczna lampa. 
— Pan zna na tyle język nasz, 
żumie słowa. moje. A. jeśli pan mnie kocha, 
usłucha i wybaczy. 


cieszyła się powodzeniem. Niebawem i dyrektor 


szary, jak wiele dni ludz. 


że Zro- ` 


ROZWOJ. — Poniedziałek, dnia 13 września ł909 r. je 160 

O EE Eaa | 
. Pawlikowski, zniechęcony trudnościami, z jakiemi | Sungari i Amurze, na co Rosya odpowiedziała 
: walezył w Krakowie, objął dyrekcyę teatru lwo- | protestem w Pekinie. Protest ten nie odniósł ża- 
, wsklego; za jego dyrekcyi. Bedrnarzewska stano- | dnego skutku. Nowy generalny dyrektor chiń- 
wila znowu pierwszorzędną siłę personelu. skich urzędów celnych, Robert Bredon, który 

Po rezygnacyi Pawlikowskiego i z dyrekcji | w tej sprawie miał głos decydujący, w odpo- 
, lwowskiego także teatru, Bednarzewska zaanga- | wiedzi na wniesiony protest, wskazał rosyjskie- 
żowana została do Warszawy, gdzie jednak tru- ' mv posłowi w Berlinie na 3 artykuł układu po- 
dniej jej już było wywalezyć sobie pozycyę, do  kojowego, zawartego z Japonią w Portsmuth, wes 
jakiej była przyzwyczajona. Powróciła więc do , dług którego Rosya nie ma prawa do żadnych 
Lwowa, gdzie ją zaangażował dyrektor Heller. | przywilejów w Mandżuwyi. . 

W jakiś czas potem zażegnane zostały także | Jeżeli więc Ohiny ustanowiły cło na zasa- 
glośne nieporozumienia, które dzieliły Pawliko- dzie układu pokojowego w Portsmuth, to prze» 
| wskiego z Hellerem; kierownictwo literacko-arty- ; cież nie można to nazwać nową klęską dyplo= 
styczne dramatu i komedyi powierzył dyr. Heller , matyczną! l | 
Pawlikowskiemu, a Bednarzewska znowu. dostała Widocznie coraz bardziej psuje sią sposób 
się pod bezpośrednią artystyczną opiekę swego | rozumowania nie tylko pruskich obywateli, ale i 
pierwszego mistrza, dziennikarzy berlińskich, 

W ostatnich dniach obiegały pogłoski, że 
podczas pobytu trupy lwowskiej w Krynicy w te- 
gorocznym letnim sezonie wywiązały się jaskra- 
we nieporozumienia pomiędzy Tadeuszem Pawli- 
kowskim a aktorami, a równocześnie rozeszła się 
wieść, że Bednarzewska porzuciła scenę i wyje- 
chała nagle ze swoim młodym kołegą Hubertem 


PERSKIE TYTUŁY. 


W chwili, gdy cały niemal świat zajęty jest 

' „zmianami”, zaszłemi w państwie «króla —  kró- 
Brzozowskim w podróż romantyczną. lów,» nie od rzeczy będzie zapoznać się z tytu- 
Brzozowski, który niedawno temu został akto- , łami, jakie przysługują wybitnym  osobistościom 
rem, miał przeszłość dość awanturniczą i nieja- | perskim. Oficyalny tytuł, przysługujący szachowi, 
sug. Opowiadano, że jakiś czas był żołnierzem brzmi dosłownie: „Cień Boga na ziemi, którego 
j francuskiej legii eudzoziemskiej w Afryce, skła- | blask zaómiowa gwiazdy.* Najawyczajniejszy ty= 
dającej się, jak wiadomo, z wykolejonych życiowo tnł w Persyi, te miano „chan.* Oznacza on mniej 
jednostek. Przepowiadano też odrazu smutny ko- | więcej to samo, co w Niemczech i Austryi „rad- 
' niee tej erotycznej eskapady ciężko dotykającej | ca rządu”. Tytuł „sułian* — najwyższy u mahos 
' uczucia, które z kultu dla Bednarzewskiej uczy- | metan w Turcyj, Marokku, Sudanie, przysługuje 
w Porsyi poem najawyczajniejszym, Pers może 

nabyć tytuł za pieniądze. Jeżeli jest kupcom, ku- 
puje tytuł: „malik i tudżar”, t. zn. książę kup- 
ców. Tytuł perski nie jest dziedziczny; jeżeli ktoś 
zaczynały już przekwitać i namówił ją do spie- . ma prawo do jakiegoś tytułu z racyi swego szla- 
niężenia całegó mienia dla sprobówania szczęścia  chetnego urodzenia, może jedynie nabyć sobie za 
| w rułecie i zdobycia wymarzonego majątku. Szczę- pieniądze tytuł noszony przez przodka. Kto wresz- 
' ście, jak zwykle zawiodło, i Brzozowski w przy- * Cie posiada na to środki, może z «pierwszoj ręki» 
stępie rozpaczy dopuścił się zbrodni i samobój: kupić sobie tytuł mniej lub więcej zaszczytny 
stwa. a AE (0 į w miarę wysokości zapłaty, a więc: Oko królew- 
|... Pannę Bednarzewską zna Łódź. Bawiła tu skie, słońce państwa, Klucze Persyi, słup kró- 
czas jakiś na gościnnych występach, gdzie zyska- , lestwa i t. p. z 
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, niły sobie jedną z głównych dźwigni życio- 

„ wych. | 
| Nie ulegało wątpliwości, że Brzozowski na- ' 
dużył słabości artystki, której młodość i piękność 


la sympatyę publiczności, = 


"Z KRÓLESTWA. - 


Nowe pismo. Z wiarogodnego źródła dowia- 
„Borl. | daja się „Echa Piotrkowskie", iż jeden że zna- 
nych dziennikarzy warszawskich przystępuje do. 
wydawania w Piotrkowie dziennika bezpartyjne- 
go, poświęconego sprawom gubernii piotrkowskiej. 


e w 


TAKŻE FILOZOFIA. 


Rosyjska dyplomacya — jak donosi 

Tageblati" — poniosła no w ą klęskę dyplomatycz: 
ną w Mandżuryj, Jak niedawno donoszono, Chiny 
zaprowadziły cła od statków, kursujących - po 


„Kc A Czy mnie się śniło tylko, że pan to ze 
w życiu. zaa ai | mną ukocha, że pan odczuje i uczcię Że 

Jednak żoną pana być nie mogę. w. panu przemówi krzywdy wstyd i zechce 
__/.Na postanowienie moje nie wpłynął nikt. ' pan krzywd bolesnych zagłady? | 
Ojciec, opormy na razie, pozwolił mi widy- Czy wy, w. grobowcach waszych nie ma- 
wać pana, poznać i samej o swoim stanowić | 'cie tak nie, co ukochań gorących warte — 


Kocham tak, jak się kocha tylko raz 


losie.. BE l |_| že serca wasze najlepsze i największe—każ- 
"Pan wie, jak z tego byłam szczęśliwą. | dej współczując niedóli, tak bardzo, tak ni- 


Dziś zgadłam, że on wiedzieć musial... | gdy naszych krzywd. 
Dziś ja wiem, że prócz wzajemnego ko- ' zdolne... iS ; 
' chania, niema żadnej wspólnej nam myśli, |, Mówił pan spokojnie i wesoło, z lekkim 
żadnych wspólnych celów i ukochań. Wię- , żartem nad przesadą mego młodzieńczego 
cej — ukochania nasze nienawistne są sobie | patryotyzmu. f i 
wzajemnie. s: i |, Mówił pan spokojnie -— i nie zgadł — 
| . Niema w tem winy mojej — ani winy , że ja, słuchając tych słów. — umarłam. . 
pana. Są jakieś winy wieków, winy walk i Umarłam szczęściu i kochaniu nazawsze, 
| krzywd bolesnych, | AE tak spokojnie pisać mogę — że u~ 
| marłam. | | | 


| Przekonałam się o tem jasno podczas | PORE 
naszej ostatniej rozmowy, kiedy słowa nasze ' , „Grobom tym,  wzgardzonym przez pana, 
złożyłam kochanie w ofierze i życie. 


i ukochań pojąć nie- 


(padały, nie budząc w sercach żadnego od- ; ; 
| dźwięku, | Niech pan będzie szczęśliwym, niech pan 


zapomni. 

„Za dahy mi skarb serca — sercem dzię- 
kuję. a 
Dzis odjeżdżam. W. dalekich stronach 
umarła ciotka moja. Umarła wśród obcych 
samotna — bo nad życie  ukochała. —. gros 


Jest coś — co ja kocham nad pana. 

Cos wielkie — święte mi od dziecka. 
| „Pan mówi, że to są groby, że to. grobów 
_ubóstwianie jest w nas chorobliwą egzalta- “ 
- ey, co tylko szczęściu Życia stoi na prze- : 


azyl aa ice DOW, 

śnie ušpieni. Że z tego snu zbu- | ` RETE „zs i TE 
dzić: się trzeba — i zapomnieć, „2 zastąpić ją przy jej nauczycielskiej 
| Czy można zapomnieć, panie, czy można! | ** 1 


W młode serca idę wlewać gorące ukow 
chanie tego, czego pan pojąć nie może, 
Idę na życie smutne i samotne... . | 
< Ale pana nie będę — i nie będę niczyją. 
= Nigdy. | 


| Wszystko? Chwalę i śmierć. Szelest pro- 
'.porców na bojowiskach i pieśń wołającą, ra- 
tunku. Zapomnieć — wydrzeć z piersi? 
-A Jeśli się to tylko z sercem, panie, Wy» 

dziebałoć o ss a REA 
Jeśli ze krwią krąży w żyłach i z ostat: 

nią tylko spłynie kroplą krwił 


KONIEC 
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Nowy dziennik zacznie wychodzić w połowie stycz- 
nia. 


Jubileusz straży żyrardowskiej. Wozoraj straż 
ogniowa żyrardowska obchodziła 25-letni jubileusz 
Bwej działalności, 

Uroczystość rozpoczęła się o godz. 9-ej rano 
nabożeństwem w kościele nowym katolickim; po- 
czem nastąpiły ćwiczenia straży ogniowej i roz- 
danie żetonów jubileuszowych; o godz. 1 podano 

obiad dla gości zamiejscowych i miejscowych w Re- 

şursie; o godz. 3 zaczęła się zabawa, przeznaczo- 
na dla wszystkich członków straży żyrardowskkiej 
i ich rodzin w teatrze Modrzejewskiego, zakoń: 
czona tańcami w Resursie fabrycznej. 


Kolej zachodnio-wieruszowska. Po kilkolet- 
nich staraniach, sprawa kolei częstochowsko-sie- 
radzkiej, obecnie nazwanej zachodnio-wieruszow- 
ską, weszła już na drogę rychlego urzeczywist- 
nienia, 

Jak donoszą z Petersburga, w tych dniach 
zatwierdzono koncesyę z gwarancyą rządową, co 
usuwa ostatecznie przeszkody do sfinansowania 
przedsiębiorstwa i rychłego rozpoczęcia robót. 

Nowa kolej, jak to już kilkakrotnie zaznaczy- 
liśmy, będzie wielce doniosłą arteryą komunika- 
cjjną całej zachodniej połaci Królestwa, stano- 
wiąc poważną zdobycz ekonomiezną dla naszego 
kraju. 

Aresztowania w Częstochowie. Od dwóch ty- 
godni odbywają się w Częstochowie masowe aresz- 
towania. Co noe obchodzi ulice komisarz w asys- 
tencyi dwóch policyautów, rewidując prawie wszyst- 
kich przechodniów i zapytując o paszport. Jeżeli 
kto go posiada, lecz nie był zameldowany, to zo- 
staje aresztowany, a potem go odsyłają etapem, 
Przeważnie zdarzają się takie wypadki gościom, 
przybywającym na wysiawę, którzy nie Mo 
że trzeba meldować paszporty. 

Z Wielunia, Pomiary na linii projektowanej 
kolei Wieluń Wieruszów, która stanowić będzie 
odnogę kolei zduńskowolsko-częstochowskiej już 
ukończono, . 

„ Linia zbliża się ku Wieluniowi od Czastar przez 
Białą i Kopydłów i biegnie ciągle obok szosy wie- 
ruszowsko- wieluńskiej. 

Dworzec stanie na gruntach hr, Tyszkiewiczów 
w majątku Dąbrowie, w. „odległości dwóch wiorst 
od Wielunia. 

Stamtąd linia bójdzie przez Staw, Masłowice, 
Starzenice ku Osjakowowi, z przystankiem w Ma- 
słowicach lub Sitarzenicach. 

Dem ludowy w Dąbrowie. W Dąbrowie od- 
było się organizacyjne zebranie „Domu ludowego*. 
Po Zo ao ustawy. wybrano zarząd tymczaso- 
wy, do którógo powołano sześciu członków-zało- 
życieli: pp. Brajkowskiego, Dąbrowskiego, A. Kró- 
likowskiego, J. Pogorzelskiego i Arczyńskiego, 
praz ks. Czaplickiego, p. Zofię Ziembównę, pp. 
Kaznowskiego, Łobzowskiego, Urbańczyka i Or- 
łowskiego. 


Sprawezdanie inspekcyi fabrycznej. 


Wedlug sprawozdania urzędowego, ilość ro- 
botników zajętych w przedsiębiorstwach podle= 
głych jinspekcyi fabrycznej, dosięgła w r. 1907 


liczby 1,811,267. osób, w tej liczbie było 1,272,489 , 


meżczyzn i: 538,778 kobiet. Ilość dzieci wynosiła 
26,743,:8 wyrostków 155,338.. ; 

. W roku sprawozdawczym bezczynnych było. 
z tych lub owych przyczyn 591 przedsiębiorstw, 
przestały istnieć 654. przedsiębiorstwa. 

Przeciętna. ilość robotników na 1 fabrykę 
w roku sprawóżdawczym, wynosiła 121,7. osób. 
Około. 40 proc. przedsiębiorstw miało tylko po 
20 robotników. Fabryk z ilością robotników od 
500 do. 1,000. jest bardzo malo, zaledwie 3 proe. 
ogólnej Jiczby przedsiębiorstw. 

Z górą 1,000 robotników. ma zaledwie 2 proc. 
przedsiębiorstw. Wielkie. fabryki zgrupowane sẹ 
przeważnie W okręgu fabrycznym moskiewskim. 
Ożywienie. zauważyć się dało w roku. sprawoz” 
dawczym tylko w przemyśle tkaekim i produkcył 
maszyn rolniczych, 


Ogólna. ilość podległych 


wiódziębiośsti,- 


nadzorowi inspekcyi fabrycznej, wzrosła w okre- {+ 


sie sprawozdawczym do 14,885 (w r. 1906 wy- 
nosiła 14,048). Równorzędnie też wzrosła ilosć 
kotłów parowych: do 55,725, 
z 54,232 w r. 1906. 


Skarg NA dyrektorów zakładów przemysło: 


wych podali robotnicy. 25,825; najwięcej skarg. 


; dzenie się, potrącenia z zarobków i t. d. 
` ką ilość 


i 


W porównaniu > 
' szemu koniowi 286 rby dla: hodówcy 16 rb., 


-przeznaczonej dla członków, 


ROZWOJ. — Poniedziałek, dnia 18 września 1909 r. 
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przypada na okręgi przemysłowe: moskiewski, 
potersburski i charkowski. 
następujące: małe zarobki, wymówienie pracy 
przed terminem, zatrzymanie zarobków, złe obcho- 
Wiel- 
skarg na małe zarobki inspektorowie 
fabryczni tłumaczą wzrastającą drożyzną. 
Ilość wypadków nieszczęśliwych wzrasta 
z roku na rok: w r. 1907 w porównaniu z r. 
1906 wzrosła ona o 5,264 i dosięgła cyfry 84 
tys. 358. 


AET w - wyto- 
kim stopniu wiadomości o zamiarze odrzucenia przez 
ministergum oświaty prośby Macierzy i Towarzystwa 
Szkoły Ludowej o otwarcie w roku bieżącym gimnazyum 
raslnego w Orłowej, w której to sprawie azląska rada 
szkolna krajowa nieprzychylną 1 rzekomym braklem 
funduszów motywowaną rezolucyę ministeryum oświaty 


TE w. - Gallogi 


przedłożyła. Oczekujemy energicznej interwoncyi Koła 
Polskiego, gdyż obecny stan tej sprawy jest wysoce nie- 
pokojący: 
(Tae) 
Dowiadujemy się, ża władza wyższe zażądały przed- 
stawienia sobie szczegółowego sprawozdania oraz do- 
kumentów rzeczowych w sprawia zawieszenia działal- 
ności Towarzystwa wpisów szkolnych. Po zbadaniu tej 
sprawy wysłane ma być do Petersburga sprawozdanie. 
Równocześnie należy oczekiwać inspirowanych wyja- 
RL w amoet 


Wyścigi wo w r Lodzi. 


Świeżo zorganizowane Towarzystwo zachęty 
wyścigów konnych w Łodzi rozpoczęło swoją 
działalność od turnieju trzydniowego. Pierwszy 
dzień wyścigów odbył się wczoraj. Należy wy- 
znać, iż wczorajsza jinauguracyjna zabawa spor- 
towa zawiodła srogo oczekiwania.: publiczności. 


Z E A oh EE WIERA OR RE PETZ ANC aa 
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Powody skarg były ` 
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T. Strumiński), przebiegłszy przestrzeń w 2 min. 
34 sekund, drugi (o dwie długości) by! Le Roi 
Apepi, og. gn. A. Kosińskiego (jeździec Dulniak), 
trzecia „Izdębna*, klacz Stawicza, s st. ks. Lubomir- 
skiego. 

Czwarta goniiwa, na dystansie 3 wiorst (9 
przeszkód) sprowadziła do startu 2 konie. Nagro- 
da 400 rb. od Tow. „Steeple-chase" rozdzielona 
była: pierwszemu koniowi rb. 300, drugiamu—80, 
trzeciemu — 20. Przy trzeciej przeszkodzie klacz 
„Gitana“, na której jechał A. hr. Morstin, upadła, 
jeździec nie poniósł szwanku, dosiadł konia i je- 
chał dalej. 

Do mety przyszła w 5 min. 7 sekund klacz 
„Madame Crispi“, st. Wężyka, jeżdżona przez A. 
hr. Żóliowskiego. 

Piąta gonitwa, na dystansie 2 wiorst i 100 
sążni z nagrodą 500 rb, od głównego zarządu stad- 
nia państwowych (pierwszemu koniowi rb. 357, 
hodowcy 18 rb., drugiemu rb. 100, trzeciemu 25 
rubli) sprowadziła do współzawodnictwa 5 koni. 
Pierwszą stanęła w 2 min. 48 sekund „Etyka“, 
klacz K. Zarzyckiego, st. M. ks. Radziwiłła (jeź- 
dziec J. Mucha), drugim (na 3 długości) był ogier 
„Palaver" T, Dachowskiego, st. margr. Wielopol- 
skiego, trzecim „Ab“, ogier pełnej krwi, Koiszew- 
skiego, st. Aswadurowa (jeździec Franaszczuk), 

O godzinie 6-ej (wyścig myśliwski), jazda zą 
mastrem (p. Pfennig), dystans około io wiorst, 
końcowy wyścig */, wiorsty; nagroda 200 rubli 
(pierwszemu koniowi rb. 135, drugiemu 45, trze- 
ciemu 20). Stariowaly 4 konio, 

Pierwszą była klacz „Hopsasa”, st. J, hr, Tar- 
nowskiego (jeździec hr. Żółtowski), drugim „For 
dalis“ walach, st. T. Moraczewskiego (jeździec 
wlasciciel), trzecią „Chudoba”, klacz E. Schmel- 
lera, st. M. ks. Radziwiłła (jeździec właściciel). 

Podczas gonitw funkoyonowały dwa totaliza- 
tory: oficyalay i prywatny (cichy). Ted ostatni 
urządzony przez przybyłych umyślnie „macherów*. 


"m Warszawy, którzy spodziewali się znacznych zy- 


Pomijając wadliwie zbudowany tor, oraz bar- i 


dzo prymitywnie urządzony teren, nio możemy 
powstrzymać się od wypowiedzenia gorzkich słów 
pod adresem komitetu organizacyjnego. 

Plac, przeznaczony na trybuny dla publicz- 
ności, ogrodzono zwyczajną” barysrą, a publiczno- 
ści kazano obsorwowaó gonitwy w pozie stoją: 
cej przez kilkagodzin, ani ławek, ani 
krzeseł nie postawiono. Ba, nawet na trybunie, 
zaproszonych gości 
i prasy nie było literalnie żadnego miejsca sie- 
dzącego. Jeśli dodamy do tego brak należytego 
porządku, trudną do przebycia drogę na teren 
wyścigowy, oraz przeróżne większe lub: mniejsze 
braki i niewygody — nie możemy się. dziwić, że 
publiczność była bardzo źle usposobiona. 

Łódzkie Towarzystwo. wyścigów konnych na- 
było wprawdzie ładny obszar, . 
w Rudzie Pabianickiej za 28,000 rub, od. Natan- 
sonów na plac wyścigowy, lecz nawet, nie zni- 
walowano ziemi, Nie chce się wierzyć, aby orga- 
nizatorami wyścigów byli fabrykanci sportsmeni, 
W: „takich warunkach Towarzystwo nie może li» 
czyć na powodzenie zabaw sportowych. 

Wczorajsze wyścigi obejmowały 6 gonitw. 

Pierwsza, na dystansie 2 wiorst (4 ploty), 
z nagrodą 150 rub. 


trzeciemu T. 
klacz 


szemu koniowi 112, . drugiemu 30, 
Pierwsza przybyła do celownika „Lanea“, 
p. St. Moraczawskiego, jeżdżona” 
chowskiego, w 2 min, 48sek.; drugą o jedną dlu- 
góść była „Zawieja”,, klacz Andrzeja. hr. Morsti- 
na, pod wiaścicielem; trzecia, „Lola Mouteż!, wy- 
łamała (jeździec p. E, Schmoller). 

Druga gonitwa ma dystansie 2 wiorst i 144 
sąźni, z nagrodą 500 rub. od glównego zarządu 
st. państw., pierwszemu. koniowi -357 rib. dla 
hodowey 18 rub., drugiemu 100: rub., 
25 rub. Pierwszym w 3 minuty. był, Watażka!, 
ogier p. A. Kosińskiego (joździec chłopiec atas 
joany y Dulniak); drugim o 4 długości przyszedł 

„Plondryn*, ogier M: ks. Radziwiłła; trzecim zaś 
„Lubozyk”, ogier. p. A: Budtego: Startowało pięć 
koni, : 

Ww. śiióciej gonitwie na DA 2 wiorst KO 
Startu stanęło 5 koniz siedmiu zapisanych, Na- 
grodę rb: 400. od głównego. zarządu stądnin. pań- 


stwowych rozdzielono w sposób następujący: pierws n 
dru-: 


giemu—80. ib., 'trzeciemu—20 Ths: Zwycięstwo od- 


niósł , „Jarząbek*, ogier T. Dachowskiego (jeździec 


bo 70 morgów: 


od "Towarzystwa wyścigów. 
dla 4-letnich i starszych koni, które w roku bie- 
 żącym nie wygrały 500 rub. Ze 180 rub, pierw- 


"przew. p- Da-i 


trzecimi ; 


- ED PROZA 
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"ków „od. nieszczęśliwych: 


siwa Dj kwa KA RODZA, 


„cował'on nigdzie, 


sków. Nie zrobili oni jednak „świetnego” intere- 
su. Amatorów domoralizującej szulerki znalazło: e 
niewielu. 

Wogóle na wyścigach było wczoraj do tysią- 
oa osób. 

Wyścigom towarzyszyła ładna pogoda. i 


KALENDARZYK TERMINOWY. 
IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dz1ś Chronlstawa. Ju- 
tro. Ziemomysłą. 
KONCERT, Dziś w ogodzi Grand» Hotelu koncert 
Filharmonii warszawskiej. 


KRONIKA, 


(—) Ubezpieczenia robotników. , Ministeryum 
przemysłu i handlu zawiadomiło zarząd warszaw- 
skiego Tow. wzajemnych ubezpieczeń od wypad- 
ków nieszczęśliwych, że projekt obowiązkowego 
ubózpieczenia od. takich wypadków już został 
rozpoznany przez komisyę robotniczą Dumy pań- 
stwowej i że prawdopodobnie w jesiennej sesyi 
r. b. będzie przyjęty. 

Ministeryum prosi zarząd Tow. o przygoto 
wańja projektów- zasadniczych premiów, wedlug 


"oddzielnych gałęzi przemysłu, oraz o wypełnienie 


w tym. celu przesłanych formularzy ministeryal- 
nych, .statystycznemi danemi z praktyki 5 letniej. 
Ministeryum zawiadamia zarazem, że zwraca 
się wyłącznie do Towarzystw wzajemnych, wia- 
domo bowiem, że. działalność Towarzystw „akoyj- 
nych w dziale zbiorowych ubezpieczeń robotai- 
wypadków. ma- zupełnie 
ustać, a czynne będzie Jedyale, wzajemne Towa- 
rzystwo. 

(—) zabroniono. Ministeryim spraw waw- 
nętrznych - ostatecznie zabroniło zjazdu handlow- 
ców w Częstochowie. ` 

Pomimo to, wiele z zapowiedzianych wycie- 
czek: zbiorowych. z.koła handlowców przyjdzie 
do skutku, nie będą one mialy przecieź ani tego 
znaczenia, ;ani tego charakteru, co. zjazd zobra- 
dami. i uchwalami, 


- (x) Pruski agitator. Od pównego 'Głąsu: BTG: 


| sowat w Łodzi człowiek mlody, może trzydziesto 


paroletni, Neumann, czeladnik malarski. Nie. prae 
ale za to żył dostatnio, ściąs 


i gająć coraz to większe haracze Z: robotników. Za 


"urządzanie strejków. Nie badał on żadnych. przys 


É. bemol kasseras 
rme TO 


czyn, nie wdawał się, czy dobrze robotnicy zara- | 
biają, czy źle, ale kręcił się jedynie po to, żeby ` 
wywołać zamieszanie, Wreszcie dostał się do 
fabryk, gdzie pracujący lepiej zarabiają i tu chciał 
wywołać strejk. Tego juź samym pracującym by- 
io zawiele. Doroznumieli się, co to za ptaszek : 
i wyrzucili go z fabryki, ‘To jednak nie poskut- , 
kowalo i dopiero za wstawieniem się przemysłow- ' 
ców „ptaka niebieskiego", a może nawet wysła- 
nego tn z Prus umyślnie, władze aresztowały | 
i wydaliły, | 
(—) Sprawy polityczne. Ministeryum sprawie- | 
dliwości —— jak donoszą dzienniki petersburskie 
zażądało od prezesów izb sądowych wykazu, ile 
rozpoznano spraw politycznych od października 
1906 roku do października r. b., oraz ile takich 
Spraw pozostalo do osądzenia. 
(—) Zydzi poborowi. Ministorynm wojny, 
jak pisze „Utro“, opracowywa projekt prawa , 
o odbywaniu powinności wojskowej przez żydów. | 
Podlug tego projektu, ulga pierwszego rzędu ma 
być przyznawana tylko jedynakom; ulga drugiego | 
| 
t 
ł 
1 


rzędu pozostanie bez zmiany; ulga trzeciego rzę- | 
du ma być zupełnie skasowana. Wzięty do woj- 
ska, jeśli brat jego już służy w niem, będzie ko- í 
rzystał ze skróconego terminu slużby: 20 miesię - 
cy. Kary, ściągane od rodziców i krewnych po- i 
pisowych, ukrywających się przed poborem, ma- | 
ją bye stopniowe: od 150 do 500 rb. Natomiast | 
ministeryum wojny proponuje, aby żydom, którzy | 
powinność wojskową odbyli, przyznać prawo za- | 
mieszkiwania w calem państwie. | 
(x) Za szkoły rzemiosł Komunikują nam, | 
że Komitet. uzyskai pozwolenie od władz miej- | 
soowych za JB 4016 z dnia 18 sierpnia r. b. na ; 
prowadzenie kursów wieczorowych dla robotni- | 
ków z zakresu przędzalnictwa. f 
| Aycrąey sobie uczęszczać na rzeczone kursy ' 
raczą zapisywać się w kancelaryi szkoły we 
wtorki i piątki od 6 -— 8 wiecżorem, w niedzie- 
le ód11 do 12 rano. przy: ulicy Woduej M9. 
Opłata za kursy 40 kop, tygodniowo. | 


5003) Asatte. Od dziś artysci teatru polskiego 
w Łodzi rozpoczynają próby pod wodzą dyrekto- 
ra Zelwórowieza, oraz reżyserów: Boleslawskiego 
i Mielewskiego, R E 
„Próby obejmują na razie rzeczy przygoto- 
wywane na prowincyę: Kalisz (dnia 17 „Dziady“; 
dn. 18 „Osiołek; dnia 19 „Wesole* pó poł. 
i „Upiory* wieczorem i dn. 20 „Odrodzona Ewa“ 
i Piotrków (dnia 21 „Osiolek* i dn. 22  „Dzia- 
dy*), jak również ' widowiska inauguracyjnego 
w Łodzi, na które złożą się: niegrany nigdzie 
wspaniały dramat St. Wyspiańskiego „Klątwa“ 
i fragment tegoż autora p. t. „Śmierć Ofelii". 
— „Wo'skłąd. personelu teatru łódzkiego / weszli: 
Panió: Barwińska, Broniczowa, Czechowska He- 
lena (z Krakowa), Czechowska Jadwiga, Biskup- 
ska (z Krakowa), Daniłowiczówna,. Dąbrowska, 
'Gryfczówna, Kawińska, Kosmowska (ż Krakowa) 
Lutykówna (z; Warszawy), Maliszewska, Nowioka 
= Bólósiawska (z Lublina), Ordężanka (z War- 
szawy), Sieczkowska, Sobieska, Starska, Stry- 
charska (z Wilna), Trembińska, Wierzejska, Za- 
grodzka (z Warszawy), Zmijowska i Texlowa 
Oraz panowie: Bolesławski (z Lublina), Bo- 
rowski; Chaberski,  Ohoroszezo, Grabowski, Gro- 
decki, Gurynowiez, Jaracz, Junosza (z Poznania) 
Kamiński. Ludkiewicz, Maliszewski (sekretarz), 
„Mielewski, Miciński Norski, Nowakowski, Przystań- | 
‘ski; Godlewski (z Warszawy), Ryszkowski, Schmidt, | 
Sehroti, Schneider, Tatarkiewicz, Wende i Zel- | 
werowicz. ooo. R | 
(a) Sprawy zbożowe. Łódzki komitet. giel- | 
dowy otrzymał z ministeryum handlu i przemy- ; 
słu okólnik, w którym prosi, aby wpłynąć na 
Mańdlnjących zbożem i powstrzymać ich od nad. 
miernego wypuszczania na rynek zbożowy :znacz- 
nych, partyj zboża. Żądanie te motywowane jest 
dążeniem: utrzymania na określonym poziomie -cen 
zboża, zwłaszcza dla cen eksportowych. na wy- 
wożone 2: Rosyl zboże w. ziarnie, l l 
(a): e spraw fabrycznych. Inspektor fabrycz- 
ny 20-g0 lutego r. b. podczas rewizyi w fabryce. 
J. Rutenberg (tl. Srednia M 129) zauważył, że 
krany od'rur wodociągowych nie działają, Przy 
powtórnej rawizyi « dnia 22 kwietnia r. b. oka- 
zało się to samo, . Zarządzający. Juliusz. Schultz 
„pociągnięty do odpowiedzialności sądowej: przez 
sądziego pokoju 2- róowiru: mi: Łodzi, skazany zo- 
stał na 10 rubli kary, a w. razie: niemożności za» 
płacenia na 2 dni aresztu policyjnego, ` 


taa Tht inai a an 


17 rano 


! słup telegraficzny, który się złamał. 


ROZWOJ. — Poniedziałek, dnia 18 września 1909 r. 


jen 


(a) Szkoły elementarne. W ostatnich czasach , 


ukazały się w pismach wiadomości, jakoby do 


` miejscowych bezpłatnych rządowych zakładów nau- 
kowych żydowskich przyjmowane są dzieci fabry- i 
kantów i właścicieli domów, skutkiem czego dzie- | 


ci rodziców niezamożnych nie mają możności ko- 


rzystania z nauki elementarnej. Otóż, jak nas in- | 
' formują sfery miarodajne, wiadomości te są prze- 
' sadzone. TI 

Od szeregu lat do szkół elementarnych ży- | 
, dowskich przyjmowany jest znaczny kontyngens 
dzieci biednych. Wprawdzie wśród uczniów znaj- ; 


dują się i dzieci bogatych rodziców, lecz to nale- 


: ży do wyjątków, których nie można usunąć, gdyż ; 


w myśl istniejącego prawa, szkoły założone zo- 


stały dla ogółu ludności, bez różnicy stanu, przy- | 


czem dzieci rodziców, opłacających podatek szkol- 
ny, korzystają przy wstąpieniu z pierwszeństwa 


. przed tymi, którzy takiego podatku nie płacą. 


Jest tylko jedno wyjście z tego położenia, 
mianowicie: ażeby wszyscy rodzice, którzy pragną 
dać swoim dzieciom elementarne wykształcenie, 


płacili ehoćby w najmniejszym rozmiarze podatek; , 
wówczas dzieci warstw biedniejszych będą wcześ- | 


niej przyjmowane do. szkół elementarnych bez- 


i płatnych. 


(a) Sprawy szkolne. Kurator warszawskiego 
okręgu naukowego rozesłał do wszystkich prze- 


, lożonych miejscowych średnich zakładów nauko- 
i wych prywatnych 


męskich i żeńskich okólnik, 
zawierający wyjaśnienie Senatu, na zasadzie któ- 
rego we wzmiankowanych uczelniach należy pro- 
wadzić wykłady w języku rosyjskim nietylko hi- 


i storyi Rosyi i geografii Rosyi, lecz także historyi 
t i geografii powszechnej. 


(a) Ze szkół żydowskich, Gmina żydowska 


; otworzyła w roku bieżącym szkolnym nową szko- 


lę przy ulicy Cegielnianej M 60. Zarządzającym 
szkoły mianowany zostal p. Sztejnhauer. W szko- 


j le urządzono 2 oddziały, do których przyjęto 110 


chłopców i 110 dziewcząt. Zajęcia trwają dzień 
caly: rano uczą się chłopcy, .po południu dziew- 
częta. Jeśli ta próba się uda—to i w pozosta- 
lych szkołach żydowskich zostaną wprowadzone 
dwie zmiany, w celu. umożliwienia większej licz- 
bie. dzieci korzystania z nauki. elementarnej. 

(x) Nowa kasa. W.fabryce Poznańskiego wy- 
wieszono następujące ogłoszenie; 

„Niniejszem zawiadamia się robotników, pod- 
majstrów, majstrów i ekspedyentów fabryki Tow. 
akc. I. K. Poznańskiego, iż dla okazania pienięż- 
nej pomocy chorym i za zgodą pracujących, za~ 


, rząd fabryki zamierza wprowadzić kasę zapomo- 


gowa, w której wszyscy wyżej wymienieni obo- 
wiązani są przyjąć udział na warunkach wyrażo- 


nych w załączonych prawidłach. 
Nie życzący sobie przyjąć udziału w kasie, 


winni zameldować o tem w kantórze fabrycznym 


w terminie dwutygodniowym, t. j. do dnia 27-go 
września r. b. 

|. lstniejąca dotychezas pomoc pieniężna zostaje 
skasowana“. ; 

:Warunki kasy zapomogowej są ogólnie zna- 
ne, gdyż już inne fabryki zamieniły pomoc pie- 
niężną na kasę zapomogową. 

Jak tam, tak i tu pracujący składa 1% od za- 
robków, a firma drugie tyle. Wklady są bezpo- 
wrotnë. ; ' | 

(a) Wypadek z samochodem, Dziś, o godz. 
kursujący z Łodzi do Brzezin — samo- 
chód, róg ul. Średniej i Wschodniej wpadł na 


re z osób jadących ulegly silnemu  wstrząśnieniu 
inne zaś wypadły z samochodu i doznały potłu- 
czeń. Przedsiębiorcą samochodu jest p. Ha- 
bargritz. | 


stry naszej ubyła, znów jednostka, należąca do 
starszej generacji prawników. Dzisiejszej nocy 


zmarł nagle ś.p. Gustaw Sobolewski. Była to po- ` 


stać dobrze znana mieszkańcom Łodzi, zrosłą 


z miastem i ciesząca się popularnością. S. p. Gu- 


staw Sobolewski po ukończeniu szkoły Głównej 
warszawskiej w roku 1868, ze stopniem magistra 


prawa i administracyj, osiedlił się w Łodzi. Tu- 
aj kolejno piastował: różne. posady w hierarchii 
sądowniczej, a więc podpisarza i pisarza sądów 


aż do' chwili reorganizacyi sądownietwa 


pokoju 
Jestwie Polskiem. 


w. Kró 


sięgłym, nie opuszcza tego stanowiska aż do zgonu. 
Gustaw Sobolewski cieszył się opinią jednego 


Niektó- 


(8) S. p. Gustaw Sobolewski. Z pośród pale- | 


„W roku 1878 mianowany adwokatem przy- Í 
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z najlepszych znawców prawa cywilnego. To też 
' przez długi szereg lat miał rozległą praktykę, 
; jako obrońca we wszystkich instancyach sądowych. 
Później atoli siły i zdrowie odmawiały mu posłu- 
szeństwa, skutkiem czego zmuszony byl zajęcią 
' swe ograniczyć. 

| (a) Naruszenie przepisów budowlanych. Wła- 
, Ściciel domu przy ulicy Sredniej M 388 Moszek 
| Sonenberg rozpoczął budowę jednopiętrowej ofi~ 
, cyny i stajni drewnianej. Ponieważ w tej dziele 
i nicy miasta przepisy nie dozwalają wznosić bu» 
i dynków drewnianych, przeto Sonenberga pocią- 
| gnięto do odpowiedzialności sądowej. 
| 

| 

t 


Sędzia 2-go rowiru m. Łodzi skazał Sonen- 
berga na zapłacenie 5 rb. grzywien, ewentualnie 
2 dni aresztu; oraz zobowiązał go do zniesienia 
rozpoczętych budynków drewnianych, a w prze» 
ciwnym razie uczynią to władze policyjne na koszt 
| właściciela. 

(h) Stowarzyszenie majstrów fabrycznych gu- 
berni piotrkowskiej urządziło w sobotę o godzi- 
nie 8 wieczorem w lokalu własnym, Nowy Rynek 
Ne M 6, pod przewodnictwem p. Weigla miesięcz- 
ne posiedzenie, na którem pomiędzy lnnemi uchwa- 
lono, aby pokój, przeznaczony na szatnię, zamie- 
nić na bibliotekę i czytelnię. W soboty wieczo- 
« rem i w niedzielę przez dzień cały, czytelnia ma 
być otwarta do użytku członków, którzy swobo- 
dnie będą mogli spędzić czas na czytaniu dzieł, 
pogawędce, grze w szachy i t, p. 

Drugą kwestyą bardzo doniosłego znaczenia 
była organizacya kursów wieczornych dla uzupeł= 
nienia fachowego wykształcenia członków. 

Kursy podobne istniały już przy Stowarzye 
szeniu w r. z., lecz nie doznały powodzenia 
z wielu powodów; między innemi, że wykłady 
prowadzono nie systematycznie, prelegent nie 
wnikał w uzdolnienie słuchaczów, wreszcie w wy- 
| kładach teorya górowała nad praktyką, co znie- 
chęciło wielu słuchaczów i doprowadziło ich do 
zaniechania dalszego ksztalcenia się. Zarząd 
| przyrzekł sprawę wznowienia kursów rozpatrzyć 
wspólnie z komisyą oświatową, przy czem oprócz 
przędzalnictwa ł tkactwa mają być wykładane 
chemia 1 mechanika : w. połączeniu z elektrycz” 
nością. Otwarcie kursów ma nastąpić w paździer- 
niku. 

W kwestyi budowy własnego domu, posta- 
i nowiono za pośrednictwem wybranych członków 
! Stowarzyszenia odebrać od wszystkico rozesłano 
| deklaracye, aby się zoryentować čo do wysokoś- 
: ci sum na ten eel zaofiarowanych. 

W sprawie zjazdu pracowników przemysto- 
wo-handlowych w Częstochowie dał wyjaśnienia 
p. Morsztynkiewioz, który zaznaczył, że zjazd ma 

i się odbyć w dniach 25, 26 i 27 b. m., że udział 
"w zjeździe oprócz delegatów mogą wziąć i członu 

j kowie Stowarzyszenia z prawem głosu w obra- 

; dach. Program zjazdu jest juź przedstawiony do 

; zatwierdzenia przez władze. 

| W wolnych wnioskach stwierdzono, że w tkals 
| 


niach daje się odczuwać brak zdolnych tkaczów. 
| Przyczynę tego braku jest nizka płaca. Obecnie, 
po zredukowaniu cen płacy: zarobkowej, tkacze 
, pobierają prawie tę samą płacę, co i przed ros 
kiem 1905. Wobec zaś podniesienia sio cen 
za lokale, produkty spożywoże i wogóle, tkacz 
nia jest w stanie wyżywić „siebie i rodziny, po- 
szukuje więc zarobku na innych polach pracy, 
Brak zdolnych tkaczów wpływa ujemnie na pro= 
| dukcyę, o czem fabrykanci wiedzieć nie chcą 
i domagają się od majstrów, by ci wydawali ze 
swych oddziałów towar zupełnie dobrze wykoń: 
czony. Z tego powodu pomiędzy majstrami a fa- 
„ brykantami zaostrzają sią stosunki, na czem maj- 
strowie cierpią moralnie i materyalnie, Wogóle 
| zdaniem fachowców, stosunki w fabrykach Są na» 


. prężone i nader przykre dla majstrów, jako po- 
 średników pomiędzy fabrykantem a robotnikiem. 
Obie strony mają do nich pretensye: jedni o pod- 
wyższenie płacy, drudzy o dobroć produktu. 

(a) Z fabryk. Administracya fabryki J. Big- 
gego (Wysoka Me 22) zawiadomiła robotników 
W liczbie 81, że z powodu naprawy kotłów za- 
Jęcia zawieszone zostaną od dziś na dwa tygo- 

nie. | | 


(a) Do Częstochowy urządzają drogiści zbio- 
rową dwudniowa wyvieczkę w dniach 23 i 23 
b. m. Wyjazd z Łodzi nastąpi w dniu 21 b. m. 
o godzinie 12-ej m. 380 w nocy. W Koluszkach 
uczestnicy wycieczki spotkają się z kolegami war- 
szawskimi i. razem wyruszą , do. OCżęstochowy. 
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Zapisy do piątku włącznie przyjmuje skład ma- 


teryałów aptecznych M. Lisieckiej (Piotrkowska ` 


50). 
(przejazd tam i Z powrotem i koszty całkowite 
pobytu). 

(a) Z sądów. Trzeci wydział karny sądu o- 
kręgowogo piotrkowskiego rozpatrywał sprawę 
Moszka Chotikowskiego, oskarżonego o kradzież 
różnych rzeczy z mieszkania Szwarca w Stryko- 
wie, wartości przeszło 100 rb. Chotkowskiego, o- 
puszczającego mieszkanie z łupem, przytrzymali 
domownicy i oddali w ręce policy. Po zbadaniu 
świadków, sąd okręgowy piotrkowski skazał go 
na 1 rok więzienia. 
= (e) Sędzia pokoju 4-go rewiru m. Łodżi roz- 
ważał sprawę 26-letniej Szajndli Kochman, bufe- 
towej w cukierni p. Griutzhśndłera przy ulicy 
Piotrkowskiej, oskarżonej o to, że z portmonetki, 
należącej do drugiej bufetowej, wyciągnęła rb. 61 
kop. 10. Po zbadaniu świadków i udowodnieniu 
winy, sędzia skazał Szajndlę Kochman na 3 mie- 
siące więzienia, przyczem do chwili złożenia kau- 
cyi w sumie 100 rubli nakazał natychmiastowe 
arószto wanie. 

(a) Podstępny rabunek. Wczoraj, gdy wla- 
ciciel domu przy ulicy Krótkiej X 4 p. Pinkus 
Groskopf znajdował się na podwórku, podszedł 


jakiś nieznajomy mu człowiek, oświadczając, że ; 
go wyleczy z reumatyzmu maścią, którą ma przy : 


sobie. Obaj udali się do mieszkania P. Gros- 
kopfa i nieznajomy zaczął go nacierać, następnie 
kazał mu wyjść na ganek, badał go i t p. Po 
tej operacyi wyszedł, unosząc z sobą skradziony 
z kamizelki „pacyenta* złoty zegarek z dewizką 
i portmonetkę z kilkunastoma rublami. © 

(a) Zabójstwo. W domu przy ulicy Długiej 
IJ 4 znajduje się lupanar niejakiego Lewina. 
Wczoraj, wieczorem, gdy jedna z dziewcząt tam 
zamieszkałych, Ż0-letnia Leba Niewałkowska po- 
wracała do domu, dopędził ją na schodach jakiś 
młody człowiek i po krótkiej wymianie słów za- 
dał jej cios nożem w szyję, powodując pęknięcie 
arteryi. Niewałkowska wkrótce wyzionęła ducha. 
Zabójcę aresztowano i osadzono: w więzieniu. 


(a) Napad. W sobotę ubiegłą wieczorem, 12 


letni Alfred Baumgart (zamieszkały przy ul. Zło- 


tej N 3) wraz z matką wszedł do sklepu, 
napić się wody. sodowej. 

Nagle do tegoż sklepu wpada kilku młodych 
ludzi, między: innymi Feliks Miszczak, Stefan Ziom- 
ba oraz znany pod przezwiskiem „Władók*, któ- 
rzy zaczęli bić prętem żelaznym i zadali matce i 
synowi ramy nożem w rękę. Pokaleczonych opa- 
trzył lekarz. Sprawców napadu aresztowano. 

(a) Echa zbiorowego zasłabnięcia. Dokonane 
przez dr. Bartoszewicza w laboratoryum miej- 
skiem, badania wydzielin chorych żołnierzy: 37 
Ekaterynburskiego pułku piechoty i artyleryi — 
wykazały nieobecność charakterystycznych lasecz- 
ników eholóry azyatyckiej, | 
". Powodem zbiorowych zaburzeń żołądkowych 
-— było spożycie niedojrzałych owoców i grzy- 
bów, zbieranych przez samych żolnierzy.  brzy* 
czyniła sią także do zasłabnięcia spóżyta kasza 
stęchła. Wszyscy po zastosowaniu środków le- 
karskieh przyszli do zdrowia i powrócili do ko- 
SZAT, , 
(h) Na zabawę urządzoną wczoraj przez 
zgromadzenie. czeladników pończoszniczych przy- 
było do JII oddziału straży ogniowej ochotniczej 
sporo osób.  Bawiono się ochoczo do późnej 
nocy. g gF 
© (u) Pożary. W nocy z soboty na niedzielę 
o godzinie Ż minut 50, zawiadomiono IL i IV od- 
działy straży ogniowej ochotniczej o pożarze 
w fabryce M. Bauera przy ulicy Piotrkowskiaj 
pod M 170. Po przybyciu na miejsce II oddział 
stwierdził, iż'w oddziale tokarskiem palił się su- 
fit. Po wyrąbaniu więc pewnej przestrzeni sufitu 
ogień w pół godziny ugaszono. ` > 

— Wozóraj o godzinie 10 minut 80. wieczo- 
rem, przy ulicy Spacerowej M 34, w snowalni 
Prusaka zapaliła się przędza. Ogień został 
spostrzeżony. dość późno. Fabryka szczelnie ze 
wszystkich stron była zamknięta: :Od gorąca 


- aby 


pekt balon napełniony nafią, a ta, rozławszy się' 


podsycała ogień, . * TES ; 
W`- ciagu l-ej-godziny. ugasily ogień od- 
działy I i II straży ogniowej ochotniczej, wyła- 


mawszy, drzwi i część okien, aby się dostać do. 
| wyjaśniona. 
straty są dość znaczne, gdyż sporo przędzy opar .. 


wnętrza.. ;Przyczyńa pożaru nie jost 


Udział uczestnika określono na 15 rubli | 
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lilo się lub zamokło przy 
warsztaty. 

(h) 0 bezpośrednie połączenie telefoniczne. 
Od lat paru I-szy i ll-gi oddziały straży ognio- 


ratunku i opaliły się 


;. wej ochotniczej były połączone bzpośrednim prze- 


wodnikiem telefonicznym i w razie potrzeby mo- 
mentalnie zawiadamiały się wzajemnie o wyjeź- 
dzie. Połączenie to dla obu oddziałów i bezpie- 
czeństwa mieszkańców miało nader ważne zna- 
czenie. Obecnie po przeprowadzeniu kabli pod- 
ziemnych i włączeniu w nie całej sieci przewodni- 
ków telefonicznych, przewodnik, istniejący pomię- 
dzy temi oddziałami, skasowano, bez zawiadomie- 
nią nawet komendantury straży. 

W razie pożaru oddziały straży ogniowej są, 
zmuszone porozumiewać się za pośrednictwem 
stacyi telefonicznej, co wymaga znacznie więcej 


| czasu, gdyż jest zależnem od obsługi pani tele- 


fonistki.. W praktyce okazało się już, że na po- 
łączenie oddziału z oddziałem potrzeba 5 a na- 
wet 10 minut. Tak znaczne opóźnienie zawia- 
domienia wpływa ujemnie na wyjazd oddzialu do 
pożaru, a tem samem i na skuteczność ratunku. 

Ze względu na bezpieczeństwo mieszkańców, 
ich życie oraz mienie, Zarząd telefonow powinien 
przywrócić bezpośrednie połączenie telefoniczne 
pomiędzy I-ym i Il-gim oddziałami. O połącze- 
nie to dopomina się i ogół mieszkańców, którzy 
żądają, by wszystkie cztery oddziały straży ognio- 
wej ochotniczej i oddział straży miejskiej były 
z sobą, połączone bezpośrednimi przewodnikami 
telefonicznymi. 


(a) Powrót pątników. Wczoraj po poludniu 
powróciła z Częstochowy partya pątników, która 
udała się na odpust Narodzenia N. M. P. Na 
spotkanie wyszły tłumy. publiczności. Przez uli- 
ce przeciągnęła procesya złożona z kilkunastu 
tysięcy pobożnych, z obrazami i chorągwiami przy 
śpiewach religijnych i muzyce—do kościoła sta- 
romiejskiego Tutaj odbyło się dziękczynne na- 
bożeństwo przed Wielkim Ołiarzem. 


(a) Za brak banderoli. Urzędnicy akcyzy pode ; wę. We wszystkich tych wypadkach wyżej wymienio. 


czas rowizyi przy ulicy Wschodniej M 42 u Hil- | 


lera Plotka znaleźli 320 sztuk nieobanderolowa- 
nych papierosów. Ponieważ przechowywanie ta- 
kiej ilości papierosów wzbronione, spisano pro- 
tokół i pociągnięto Płotka do. odpowiedzialności 
sądowej. DAA 

Sędzia 2-go rewiru m. Łodzi, nie uwzglę- 
dniając Wómaczenia Płotka, jako miał papierosy 
dla własnej: wyłącznie potrzeby, skazał go na 
25 rubli grzywien, a w razie niemożności na pięć 
dni aresztu, zapłacenie akcyzy, 7 rb. 40 kop. oraz 
konfiskatę znalezionych papierosów. 

(a) Z kolonii letniej w Krzyżówce powróciła 
ostatnia partya, 120 ' dzieci, wysłanych na wieś 
przez komitet żydowski, Dzieci powróciły ezer- 
stwe i zdrowe. W roku bieżącym wysłano ogó- 
łem 240 dzieci w dwóch partyach, z których każ- 
da przebyła 5 tygodni. WE 

(a) W sprawie urodzajów. - Wskutek rozpo- 
rządzenia władz gubernialnych, urzędy gminne 


dostarczają obecnie do głównego Komitetu staty- 


stycznego w- Petersburgu ścisłych danych o te- 
gorocznych urodzajach zbóż jarych, | 

(a) Buza. Dziś w nocy, po długotrwałej 
pogodzie i kilku dniach upalnych, przeciągnęła. 
nad okolicą burza z. grzmotami i deszczem, któ- 
rego rolnicy wyglądali z upragnieniem, gdyż wo- 
bec suszy uprawa roli stała się niemożliwą. 
Najobfitszy deszez spadł w okolicy Zgierza. 
(c) Wykrycie kradzieży. W fabryce. Szmu- 
lowicza (Piotrkowska M 80). wykryto. systema- 


Poszlakowane:o kradzież trzy robotnice areszto0- 
wano. 3 i: . 

(a) Schwytanie złodziajów. W nocy z so- 
boty .na niedzielę, do: mieszkania: Tatjany Koza- 


złodzieja Bolesław Otocki i Józef Bromiński. Gdy 
właścicielka mieszkania zaczęła wołać pomocy, 
nadbiegli domownicy sploszyli złodziei, Hałas 
doleciał do uszu stojących na posterunku dwóch 
strażników. 
gających z. domu M 5; strażnicy. puścili: się za ni- 
mi w pogoń i do uciekających dali 4 strzały 
z mauzera, kule. jednak chybiły. - Wkrótee Qtoe- 
kiego i Bromińskiego schwytano. i osadzono w 


więzieniu. | 
dwóch dni uległo pięciu mężczyzn i dwie kobiety, z tych 
jednego . odwieziono do szpitala- Aleksandra, Jednego do 


czek, na Górnym Rynku X 5/6 zakradli się dwaj | 


Widząc dwóch ludzi szybko wybie-. 


Ggólnemu osłabieniu w ciągu ubiógłych: 


| AAAA ENEA ae A PC OWO a p OT o 


tyczną kradzież: szpulek i. towaru : wełnianego. | 


OE DODA p a =- 


mieszkania na ul Aleksandrowską. Wszystkim siedmiorga 
lekarze Pogotowia udzielili doraźnej pomocy, 

(p) Przejechania. W ciągu soboty i niedzieli na 
ul. Średniej róg Widzewskiej Rojzą Rochraniec, robotnie 
co, lat 30, przejechała dorożka i okaleczyła jej twarz í 
usta; na Nowym Rynku Aniele Faltman, matkę właści- 
ciela sklopu, lat 85, przejechał prywatny ekwipaż, ka- 
lecząc jej głowę; przy zbiega ulice Wschodniej i Ka- 
miennej Pelagie Jakubowską, 4 letnią córkę robotnika, 
przejechał wóz i zranił ją w głowę | na ul. Konstanty: 
nowsklaj nr. 56 Abrama ŚSilbera, b-latniego syna sklepi- 
karza, przejechała doroźka, skutkiem czego dzieciak 
zwichnął lewe ramię. Wszystkim wyże; wymienionym lo- 
karza Pogotowia udzlelili doraźnej pomocy. 

(p) Pery pracy. W fabryce w Radogoszczu Józef. 
Trojanowski, robotnik, lat 21, w maszynie, na której 
pracował, odniósł oderwania środkowego palca u lewej 
ręki; na ul. Benedykta nr. 65 Bertold Lange, tkacz, lat 
18, w maszynie okaleczył prawą rękę i na ul. Wolbor- 
skiej nr. 35 Abramowi Goldstainowi, lar 50, stolarzowi, 
piła obciąła dwa środkowe palee u prawej ręki. Wa 
la ia tych wypadkach lekarza Pogotowia rany opa- 
rzyli. 

(p) Wypadki W sobolę na ulicy Wierzbowej roz- 
biegany koń stratował Wojciecha Kwaskowskiego, ro- 
botnika, lat 26 i okaleczył ma dekę piersiową. ` Pierw- 
szej doraźnej pomocy udzielił lekarz Pogotowia. 

— W dniu dzisiejszym robotnik, Walonty Mielcza- 
rek, lat 46, spiesząc do iabryki, na ul Lipowej nr. 77 
noślizgnąwszy się, upadł i złamał prawą nogę. Po udzie- 
Jonin mu doraźnej pomocy przez lekarza Pogotowia, od- 
wieziony zpstał na dalszą kuracyę do. szpitala Czerwo- 
nego Krzyża. 

— Dziś, o godzinia 8 rano, Judka Rondej, piekarz, 
łat 16, przechodząc na rogu ulic Srednłej i Wschodniej 
został uderzony przerwanym drutem telefonicznym tak 
silnie, że odniósł rozranienie lewej ręki powyżej łokcia. 
Ranę opatrzył lekarz Pogotowia. i 

— Na ul. Wolborskiej nr, 1 Boruch Kumelman, syn 
handiarza, lat 4, spadł z balkonu z wysokości pierw- 
szego piętra i odniósł okalaczenie głowy, czoła i twarzy; 
na ul Widzewskiej nr. 52 w obrębie kolei łódzkiej Ja- 
nina Leszczewska, 8-letnia córka maszynisty, upadła na 
szyny i złamała prawą rękę; na ul. Ronstantynowskiej 
nr. 39 Józef Pieńkowski, robotnik, lat 28, będąc w sta- 
nie nietrzeźwym, wypadł z dorożki na bruk, wskutek 
czego okaleczył twarz i czoło; na ul. Składowej mr. 32 
Stefan -Cyra, 2 letni syn robotnika, wypadł na bruk 
z okna I piętra, odniósł ranę głowy i ogólne poiłucze- 
nie i na ul. Konstantynowskiej nr. 10 na przechodzącego 
Bolesława Jarosza, syna portysra ` fabrycznego, spadła 
z wyższych pięter doniezka z kwiatami i zraniła w gło- 


nych lekarze Pogotowia udzielili doraźnej pomocy. >=. 
(p) Ma kurcze żołądka w ciągu ubiegłych dni 
zapadli: na ul. Solnej nr. 6 Abram Szadkowski, rohot- 
nik, lat 32, na ul. Widzewskiej nr. 67 Mauryanna Woa 
lańska, żona portyera, lat 33; na ul, Południowej nr, 40 
Abram Saltz, - handlarz, 186--00;.-na_ ulicy Konstan= 
tynowskiej nr. 1 Chaim Lewak, lat 18, "syn handlarze; 
ną ul. Zlełonej nr. 47 Chana Goldewałg,. żona handlas 
rzn, lat 37 i na ul. Zawaćdzkiej nr.'10 kobieta, lat. około 
40, od której nazwiska sią nie dowiedziano. We wszyst- 
kich tych wypadkach lekarze Pogotowia udzielili dodąź= 
nej pomocy. a ; ABS 
(0) Kradzież. Wczoraj z mieszkania Karola. Ful- 
dego (Długa 128) skradziono różne rzeczy, wartości 
283 rb, NORZE) 
(a) Ze Zduńskiej Woli Znaczną: część tkal- 
ni tutejszych zamknięto z powodu porzucenia po 
dwóch tygodniach pracy przez robotników, któ- 
rym odmówiono podwyższenia płacy zarobkowej. 
, (—) Ozesi perfumują Łódź! Jeden z czachów, 
przybywszy do Łodzi, znakomitym swym węchem 
poczuł w niej dwa nieprzyjemne zapachy.:, Jeden 
zwykły, z powodu śmietników, wygódek i nieczy- 
stości, pochodzący z braku kanalizaegi,.. Dragi 
jakiś nie swój, hakatystyczny... SE 
Zle: wam tu, krzyknął pan Laszek, i dodał: 
`=: Ponieważ kanalizacja, prowadzona przoz 
Lindley'a, zbliża się żólwim krokiem do-was, I nie 
wyszła jeszeze z jego holenderskiego czy niemiec- 
kiego biura, a ma wędrować jeszcze z Magistratu 
przez Piotrków do Petersburga. przeto, aby wam 
ulżyć żywota i cierpień oddechów nosowych, urzą- 
dzilem tu skład moich pertum, które są skutecz- 
ne na wszystkie wyziowy, a w szczególności na 
hakatę! PR RÓŻAN War 
Zastępcą swoim. 00 
uczynił: p. Hertzberga. 


Z WARSZAWY. 


r Odznaczenie. 
Warszawski generał-gubornator, gen.-adjatant 


do  perfumowania Łodzi 


"Skalon, Najwyżej obdarzony został znakiem zas 


ak 0 ÓW Ad oban ma 


sługi na wstędze Jerzego za nieskazitelną40-letnią 
służbę. .. RE 3 
co # W sprawie daru grunyaldzkiego, |. c5.. 

Na podanie pp. A.. Osuchowskiego, D, Pa~ 
piskiego i P. Drzewieckiego -o pozwolenie na 
zbieranie składek publicznych na „dat grutwal. 
-dzki”, władze warszawskie. przesłały. panu. D. 
„Papieskiemu urzędową odpowiedź, że. minister 
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spraw wewnętrżnyci „nie uznał za możliwe po- ; 


zwolić na ogłaszanie w pismach składek, zbiera- 
nych w Warszawie na dar grunwaldzki”. 

* Z sądu wojennego. , 

Podczas rewizyi, odbytej w Tyflisie w miesz- 
kaniu włościanina Rażdena Mkszkudiani, wykryto 
list, pisany w języku gruzińskim, 


Autor listu, żołnierz pulku, konsystującego | 


w. Modlinie, porusza. miejscowe stosunki, „że po- 
lacy sami nie są w możności nie zdziałać, że na 
wsi panuje ferment, lecz cóż biedni mogą po- 
cząć, jeśli żołnierze są umieszczeni w każdym do- 
mu”. W końcu listu autor dopuścił się obrazy 
majestatu. 

List zawierał wskazówki co do osoby i adre- 
sů autora. | 

W _ Modlinie zrewidowano rzeczy żołnierza 
Merkwiladze; znaleziono jednak tylko kilka listów, 
pisanych do niego, a zdradzających pewne zain- 
teresówanie się ruchem wolnościowym. 

Ekspertyza uznała, że list, zawierający obra- 
zę majestatu, nie jest pisany ręką oskarżonego 
Merkwiładze. za 

"Na zasadzie takich danych poclągnięto do 
ódpowiedzialności Merkwiładze z l-go p. 108 art 
kod. kar. 

Wyrok w tej sprawie zapadł uniewinniający. 


- Wiadomości zamiejseowe. 


Trzęsienia ziemi. W dniu 7 b. m, o godz, 12 


min. 20 w południe w całej okolicy Semmeringu: | ` 


w Gloggnitz, Wiener Neustadt i innych miejsco- 
wościach dało się odezuć silne trzęsienie ziemi, 
Były dwa wstrząśnienia, z których jedno trwało 
5 gekund, a drugie 15 sekund. Mury popękały 
w wiela. miejscowościach, szklanki poprzewracały 
się na stołach, ze scian pospadaly zwierciadła, 
zegary. stanęły. Ludność przejęta strachem, gdyż 
w ciągu bieżącego miesiąca jest to już” drugie 
trzęsienie ziemi. Kierunek trzęsienia biegł od po- 


tudnia Jai -półiocy. aa | 
-0/0Wod. 8:b. m. 6 godz. 8-ej rano «w mieście 
Asch; -niedaleko Chebu, w Czechach, . dzielnicę 
zwaną „Nowy Swiat“ nawiedziło lekkie wstrzą- 
Śnienie ziemi. Wstrząśnienie powtórzyło się o g, 
Li:ej wiócz, ` 


wena ooann orm ah 


: Ostatnia poczta: 


z= Nocy ubiegłej pociąg, wiozący cesarza 
Wilhelma zIgławy do Karlsruhe, najechał na sta» 
cyi Cham na położoną na szynach petardę, jakiej 


używa się do zatrzymania pociągu podczas mgły. | 


Po <krótkióm. zatrzymaniu: 
w: dalszą drogę. - 
+5 — Odebral 


się, pociąg ruszył 


rzóci. major hr, Szeptycki, brat metropolity Iwow* 


skiego. Zmarły hr. Szeptycki był jednym. z naj. 


zdolniejszych. oficerów. armii austryackiej, które- 
mu przepowiadano świetną karyerę wojslcową. 


W.wojnie rosyjsko-japońskiej uczestniczył jako | 
austryacki „attaché“ wojskowy, przyczem zlożył | 


niejednokrotne. dowody waleczności na polu bitwy. 
e — Z powodu owacji, czynionych przez lud- 
ność. następcy. tronu, w. Patrasie 1 na. Kor- 


fu, pośród oficerów zapanowało silne wzburzenie. : 


Związek oficerów żąda pozostania następcy tronu 
za granicą podczas trwania sesyi parlamentu. 
Rząd popiera to żądanie i grozi ewentualnie po- 
stawieniem kwestyi gabinetowej. A. 

(1, Oprócz okrętów wojennych rosyjskich, 
pozostają również w porcie Pireus okręty: angiel- 
skie i austryśckie, = 0000 OR 

= Przybył do Iskibu generalisimus armii turec- 
kiej, Szowket basza, W Albanii niema żadnych dal- 
szych walk. .Dżawid  basza zwołał dowódców 
okręgu Luma do Prizrendu. Gdyby ci nie zgodzili 


się na jego propozycyę, wojsko tureckie wyruszy 


przeciwko ałbańczykom,, 


i» Stildent póltechniki Mick wynalazł nowy 
aeroplan. Posiada. on znacznie większą szybkość 
od maszyn dotychczasowych; . może unieść znacz- 
nie większy ciężar i posiada ster znacznie ulep- 
pony. Fachowcy wydali o aćroplanie Micka do- 
skonalą opinię. RZE ERZE tj. 
© +— Donoszą 'z Salonik, 26. Porta: pozwoli. 
ła na przewiezienie 50- milionów Jadunków kara- 
binowych dla: Serbii. PASO A 2ST2 


sobie życie w. Wielkim Między- 


| — Z Aten donoszą, że ks. grecki Krzysztof 

| zamierza poślubić córkę miliardera amerykańskie - 

| go, miss Drexel. ` 

| — Skonfiskowano M 191 pisma „Russkoje 

| znamia* z dnia 10-go b. m., redaktora zaś tego 
organu pociągnięto do odpowiedzialności sądowej 

14 mocy artykułu 128 ustawy karnej. 

Izba sądowa skazała pomocnika buchaltera 
mennicy petersburskiej, Mołodego, za kradzież 
banknotów na 4 lata ciężkich robót, mieszczanina 
zaś Kuzniecowa za fałszowanie podpisów na ban- 
knotąch na 5 lat zamknięcia w domu aresztan- 
ekim. KAA 
| — Balon „Z. ILI“, robiący wycieczkę do 
\ Frankfurtu nad Menem, nię uniknął i tym razem 
i wypadku. Oto w drodze pomiędzy Manzell a 
. Frankfurtem nad. Menem zepsuł się w aerostacie 
i motor. 


w Berlinie, urodzony w Kijowie inżynier 


cam 


| Walker, z powodu zazdrości usiłował żonę swoją 


zamordować . wielokrótnomi uderzeniami sztyletu. 
-Walkerowa, ratując się, wyskoczyła przez okno 
| na podwórze, raniąc się. śmiertelnie. alker na- 
| stępnie, zatopiwszy nóż w sercu, odebrał sobie 
życie. 

l -~= W jednej z kawiarni praskich porucznik 
Imvamowski poranił pałaszem kilku czechów, któ- 
rzy przeciw wojsku wołali: „Hańbal* 
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Petersburg, 12 września. (P.) Agrostat ze sto- 

rem «Lebied» dokonał pierwszego wzłotu na ol- 
! ległośc. Wzbiwszy się 0 godz. 10 rano z parku 
aeronautycznego i skierowawszy sią ku Carskie- 
mu Siolu, o godz. 8 min. 45 dokonał pomyślnego 
powrotu; — ` i | 
Petersturg, 12 września, (P.) Gdy aerostat 
<Lebied», sterowany przez kapitana Szabskiego, 
znajdował się w. pobliżu Oarskiego Siola, zepsuła 
| się .śruba. Aeronauei, nawiedzoni nadto przez 
| deszez, który zwiększył znacznie ciężar aerosta" 
zmuszeni byli wylądować w. odleglosci „pięciu 
| 


wiorst od stacji Średnia Rogatka, . kolei earsko- 
sielskiej, Wylądowanie odbyło się pomyślnie. «Le. 
bied» przeniesiony został przez żołnierzy do par- 
ku aeronautycznógo. 

Moskwa, 12 września. (P.) -W nocy na sta- 
cyl Opalicha kolei moskiewsko+windawskiej czto: 


| rej uzbrojeni rabusie w maskach zabili kasyora i 
| naczelnika stącyi, Ziernowa, ranili ciężko stróża 


i żoną kasyera, 
zbiegli. $ ; | | 

„ Moskwa, 12 września. (P.) Manufaktura ras 
„meńska zawiadomiła, że z dniem 21 b. m, zawie- 
sza fabrykę i oddala robotników w liczbie 7,000, 


'poczem,. zabrawszy 25 rubli, 


razie jeszcze zdarzy się obstrukcya, ale następna 
sesya sejmowa odbędzie się prawdopodobnie spo- 
kojnie. W każdym razie zwołanie sejmu czeskie: 
go jest zapewnione. W poniedzialek odbędzie się 
rada ministrow, na której mowa będzie o żąda: 
niach czeskich. . 

Wiedeń, 12 września. (WL) Na prośbę cze- 


chów tutejszych władze pozwoliły zdjąć: pieczęcie 


z zamkniętej szkoły w Postornie, celem przepro- 
wadzenia robót około odnawiania. Czesi jednak 
musieli się zobowiązać, ża nanka nie będzie tam 
prowadzoną dopóty, aż sprawa zostanie zalać: 
wioną. : 
Saygon, 12 września. (P.) W czasie ataku, 
dokonanego przez oddział francuski na wieś, 
w której obwarowali się rozbójnicy morscy, zgi- 
nęło 4 żołnierzy, 9 otrzymało rany, a 4 umarło 
skutkiem porażenia słonecznego. Rozbójnicy mieli 
10 poległych. | 
i at DZIENNE. 


Berlin, 13 września (P). Agencyi Wolffa do- 
noszą z Lipska: Wezoraj otwarty został zjazd 
socyalno-demokratyczny. Uczestników jest ozto- 
rystu. Bebel z powodu choroby nie przyjmuje 
udziału w zjeździe. Nie przybył także Edward 
Bernsztajn. Zjazd otworzył Siuger. Z porządku 
dziennego cofnięto wniosek, dotyczący taktyki 
partyi. | 

Barlia, 13 września. (P.) Z powodu obecno- 
ści cosarza niemieckiego na manewrach austryac- 
kich, „Nordd. Allg. Ztg. pisze: Jak niemiecka, 
tak i austryscka sila zbrojna obronna jest na- 
rzędziem bardzo wyostrzonem, jednakże nie dla 
zamysłów awanturniczych, 

Z jednej i drugiej strony osoby, sprawujące 
władzę, jasno pojmują, że rozwój. narodów, im 
powierzonych, można uważać jako zabezpieczony, 


' dopóki miecz nie rdzewieje, ale jak tu, tak i tam, 


zgoła zamiaru skierowania siły zbrojnej 
do jakichkolwiek innych celów, oprócz obrony 
praw i interesów dojrzale obmyślońych. Siła 
obronna Niemiec i Austryi, choćby jaknajwyżej 
oceniać jej sprawnosć bojową, nie powinna w ża 
dnem innom państwie budzić obaw. * Właśnie 
przez swoją sprawność bojową: siła ta staje się 


niema 


« niezbędnem dopełnieniem potęgi dyplomatycznej, 


ponieważ nie chcieli zgodzić się na nowe warun: : 


ki: pracy. 
„Lublana, 12 
b. m, odbędzie się kongres słowieńskich studen- 
tów, w którym wezmą udział także studenci cze- 
soy i chótwaccy. © 
Wiedoń, 12 września. (P.) Cesarz Franciszek 
Józef, po ukończeniu manewrów, przybył wczo- 
raj wieczorem do Wiednia. BOWIE. 
Wiedeń, 12 września, (Wł) «Wiener. Allg. 
Ztg.» podaje opinię jednego z niemieckich uczest» 
ników konferencji ugodówej 0 wyniku. , Powie» 
dział om między innemi:  Wiełe wody upłynie 


J / 
| zanim: spokój "na calej linii będzie gotowy. Na 


A Z a- 


6-ej. codziennie, ` 


n< Kontrapunkt, Historya,. muzyki, 
` i wieczorowe: i meas 


jeszcze w Dunaju, a więcej jeszcze w Wełtawie,. 


września. (WŁ) Między 16 a 20 ` 


Zatwierdzone przez Ministeryum Spraw Wewnętrznych ©“ 


k- Niniejszem zawiadamia się, iż zapisy uczniów i uczenie oraz egzaminy dl 
aut h rk „A, a no~ 
wowsitępujących. rozpoczną się z dniem 7-ym września, od godz, 1 do Li od 4 do 


„ Przedmioty: Fortepian Skrzypce, Wiolonczela, Organy, Teorya, Harmoni 
bira d 3 WR 8 a 
Śpiew chóralny. Wykłady: ranne, Popoladniówe 


| Po ukończeniu wydają się — według $ 14 ustawy — patenty. 


rektor: Antoni Grudziński. : 


| Smaczne obiady | 


która, od lat 380 istniejąć w sercu Europy, wciąż 
wykazuje wpływ pomyślny na rozwój spokojny 
narodów europejskich. 

Taszkent, 13 września (wł). Praca około wy- 
kończenia wystawy rolniczej idzie żywo. „W znie- 
siono 18 ogólnych i 107 prywatnych pawilonów. 
Wystawa zostanie otwartą 26 września. Przy» 
jęło w niej udział 600 wystawców. 

Baku, 13 września (wł), Aresztowano tu 
dwóch grużinów, przebywających w hotelu. Zna” 
leżiono przy nich sześć bomb, Nazwiska areszto- 
waúych: Abramaszwili i Izgenti, aresztowano teź 
właścicielkę hotólu. 

Tabryz, 18 września (wł). Pod opieką kon- 
woju konsulatu rosyjskiego dostarczono tu za 
800,000 rb. towarów z Rosyi, Droga ardobilska 
stoi otworem dla przewozu towarów, 


i kolacje 


| bo na świeżem maśle | 


== wydaje MLECZARNIA 


W. RYDZA 


MG" DZIELNA AG í. 


o [i 


1878-2-2 


41881 


N 160 


E marenae 


Specyalista chorób skórnych 
włosów, wenetycznych oraz 
niemocy płciowej 


D: St. LEWKOWICZ 


powrócił. 

Leczenie elektrycznością, elek: 
trycznym światłem i masażem 
wibracyjnym. 

Badania krwi przy syphilisie. 
Zachodnia 33 (obok Lombar. akc.) i 
Przyjmaje od 9—1 i 0d.6—8 W, 
w niedziele od 9—3. Dla pań od 

5—6 wiecz 114r 


| 
PAWIA ai 
Dr, diat Michalski | 
| 


OKULISTA '- 
przeprowadził sią na ul. 
Piotrkowską Mi 88, H piętr. i 
ERAT przyjąć: od 9—10 rano. 
od 4—7 po pok. 1392 


Dr. L. KLACZKIN 


i 

: ` Konstantynowska 11. f 
Syphilis, skórne, wener.; | 
| 

ł 

| 


choroby dróg moczowych. 
Przyjm, od 8—1 rano | od 5—8 wW. 
dla dam od 4—5. W niedziele i 


święta tylko do 1 rano. TĄG-T 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY WŁOSÓW, SKORNE, WE- 


NERYCZNE | MOCZOPŁCIOWE. 
Przyjmują ód godz. 8—1 r. l od 6—-8 w., 
panie od 6-6 po pol, w niedziele od 9—1 
rano i od 8—-6 po p oł. 1430—7— 


WA. Południowa RA 2. 


udziński 


ił Pok 
n. 1815754 


Choroby skórne, weneryczne. 
„ móczopiciowe i -włosów. 
Krótka NE 4. 
Przyjmuje od 8—2 r. i od 6—9 
wiecz., panie od 5-6: 1816 


fr. H. Sadkowski 


ssh C. W. Uniwersytetu 
przyjmuje z chorobami wewnątrz: | 
nomi (spac. żołądka 1: kiszęk). 
Dzielna RA 8 . 

od 5 do 7-ej 2150 —T 


Specjalista chorób skórnych, 
włosów, wenerycznych i dróg 
| moczowych. 
Przyjmuję. codziennie od'8 — 1 
w południa i od 4— 8 wieczorem; 
w niedziela i BA od 9 — 2 


Dla pań osobina poczekalnia. 


Dr. B. Rejt, 


alion Srednia AB Ś. 
s -149r 


I Kuinięri Brauna 


akuszereginokolog 


powróci 
Piotrkowska 87. 


1722-6 


meas ei 


powrócił | 


„uli PIOTRKO WSRA TK; ł Przyjmuje codziennie od8'/-113/4 


Choroby serca i dius, = 


rzyjinuje: od odź. 91/4 10} r 
preat Ta pe  Gkie. 


1 Aea MO TR WAW paaa a A a 


-od BA wiacz. 


za AA A n O NOO A REZ 3 


tma me Ea EAE Et 


po. 
“4—5 Po, poł; w niedziele, | święta 


; do 1 po. południu. - 


ROZWOJ. — Poniedziałek, dnia 13 września 1909 r. 


Dr. med, J. Leyherg 


„ po wieloletnich studyach I prakty: 


ce w klinikach Wiedeńskioh, ostadł 
w m. Łodzi, Krótka Na 5. 


- Choroby. weneryczna, MOOZG= 


płciowe, skóry i włosów. 


i Panowie: 8—11 r, 5—8 pp; panie 


31/4—4*/; niedziele 9—1. 


DE. R. Skibiisti 


powrócil, 
De. Feliks Skusiewicz 


Choroby skórne i weneryczne 
Andrzeja 13, 
Przyjmuje od 4—8 wieczorem. 
W nedeleg i świętą od g-. a 
i 50 


Dr. Zolja barlicka 


-olja obecnie 
Nawrot 1 „ (Piotrkowska 126) 
ś Telefon 10.14. 
Cher. kobiece, Akuszerya 
9—10 rano, 4—6 po poł. 1997r 


1389r 


o 
<O 
00 

wa 


Dr. FRANCISZEK 


Piotrkowska (08 


Choroby wewnętrzne, dzieci 
i kobiece. Przyjmuje od 8—11 r. 
od 21/,--4 pp.1 0d 71/4—9 w. 1426r 


Dr. S. SZM 


Srednia 8 2. 


nyczne i mocozoepiciowe, 

Leczenie elektryzacyą | masażem 
„Przyjmuje: od g. 8—11 rann. 

459-1 


Doktór 


- Piotrkowska BI 
Przyjmuje ad. 9 do 11 rano i od 
3-—5 Pp.. B02-r 


Lahoratoryum i 


Magistra 


N. SCHATZA 


LODZ, PIOTRKOWSKA % 50. 


1) Wszelkie analizy les 
karskiea moczu, krwi, plwo- 
ciny, kalu, wydżialin ropnych, 
tryperowych nitek i t. d 


2) Analizy chemitznęm”| 


iechmiozmes wody, smarów, 


' mydeł, olga, środków. apretu- 
y rowych t teo i 


1046127 


. AMBULATORYUM 


-przy szpitalu Poznańskich | *™ 


Boxpřatne 


gźczepienie ospy 


wtorki t piatki od godz. 2—1 
i 184212; 2 


Dr. J elnicki 


ul,” Andrzeja. 7. 
Choroby skórne wono- 
ryozno i moczopřoiowe. 
Godziny przyjęć: panowie od- g. 
8—11-r. 1 B8: poł, . panie 


9121 ` 1403r 


Dr. A. GROSGLIK 


Choroby skóry i włosów (radykal 
ną usuwania. zbytegznych włosów 


j za pomocą elóktrolizy), weneryczne |. 
i dróg moczowych Zielona 8 


rano, 6—8 wiagz, panie 668 PR 


r. W. niedziele 1 święta od godz: 9 


1668+d 


d| krzeseł, stół, biurko męskie, fo- 


Rościszewskiej, Przejazd 14. 


KOZIOŁKIEWICZ| 


ITRIRD | 


Choroby skórne; wena” | posady. Biuro. pedagogiezno — 


| Piotrkowska 92. 
| (Q htopiec do tótaiinu a 


| Juliusza 32 ©. 
í Qsłowiek z kaucyą 50 rb’ po: 


Toeni Kerer- Gergzuni | 


| Wiadomość w Aduinistracyi„ Roz- 
: CHOROBY KOBIECE l OE) 


| nika do wynajęcia. 


(lericzno-Hakieryologiczne | 


| niem. onn a-n Lo 


j czańska, 118-32. 


-|J 


i i remiza, Długa 194. 3322'2p2 


|M 


Poszukuje. 


20000 rubi 


? 
:do pożyczenia na-I-y numer hy- 
poteczny. Oerty w admin. „Roz: 
woju“ pod „M. G“. 18878 1 | 


łobotnik 


obeznany z prasą ręczną, moża 
stę zgłosić na ul. Zachodnią 20, 
apretura pończoch W. Jacobsohna. 
Tamże potrzebny chłopiec. 1888 


Drebne ogłoszenia. 
A!A!A!A! Meble z kuku po- 


kojów sprzedam 
tanio: 2 łóżka z. materacami, 
szafki nocna, bieliźniarka, szafy 
do ubrania, 2 trema, toaletka, 
otomana dyWANOWA, kredens, 12 


tal, biblioteka, słupki, pensyoner= 
ka, obrazy olejne duże, parawa- 
nik, lampy i różne drobiazgi. 
Widzewska 73 m 50.  3815—3 3 
A. A. A. A ine: 

» nauczycielki I fros 
blanki, nauczycieli, cudzozłemki, 


gospodynie, osoby, pracująca w 
handlu i biurowości połeca biuro 


3387-—6p01 

/ Biuro pedagogiczno-ra- 
A AA) komendacyjne Ludwiń- 
skiej (Piotrkowska 92) poleca: 
nauczycielki, nanczyciell różnej 
narodowości do lekeyj i na po- 


|sady stałe; freblanki-wychowaw» . 
| czynie, ochroniarki, bony; 


ogoby 
do towarzystwa, gospodynie, 080" | 
by pracujące w handlu. 

; © o 2956—1210 
A À JInteligontne bony: izruos 
e litki otrzymają korzystna 


EE A E EE : f . 
: A wn 


rekomendacyjna —— ZLudwińskiej, 
3308—3-—1 


do zakładu biseharskiago, UL 
SA 1a $880—8-—8 


frzebny; do roźnoszónła towaru. 


woju”. '3876-—-8—1, 
o pracowni, sukien potrzebni, 
podręczna i Mczónica. Wól-” 

czańska 81—4:" 3385-1. 


| DYS pokoje z: kuchnią i wygo- 


dami, 2 piętro, od.1 paździer- 

Wiadomość: 
ul. Anny JE 19, u rządcy. 

- BHO brd l 

0 Arnagea pokój umeblówa= 

ny, Z całodzienna AR 

„3274; 3. cA 


i 
rzędowa do EG Wól - 

3291—3.—3 

jef prmonie do spraedania: pada 

towa, dwie pół-tonową i po- 
jedynka — warszawskiej fabryki. 

3345-1 

) 


aden lub dwa pokoja do wy- 
najęcia zaraz, plórwsze piatto, 


Juliusza 4 m. 22, 


Kreweowa poszukuje szycia W: 
domach prywatnych... Wlado= `. 
Mość: NAA 196, A 


Ki Tara To wynajęcia oraz 


naczynia: do sprzedania, Win- 
domość . Zgierz, ulica ri, 


M 10—5. 3381—%051 


| |. pmbardowe kwity kupuja Za» 


3285*3.8 
toda panienka poszukuje miej - 
sca kugyarki. luh - biurowego 
zajęcia; Wiadomość: Targowa 16.. 
<: Domanowicz. ‘335 L-a 20 
uszyny 4 Singara mało uży- 
wane, bębenkowa t pierścia- 
niowa i maszyna Za 16 rabli re- 
CZNA. Konstahtynowaka 7—16 


1007—10--9 

N AdczycIalka, z długoletnią brak; 

tyką poszukuje lekóyl luh:sta-.. 

lej posady. Także początki miu 
zp i niemieckiego. . Ul. Nawrot | 
M 44 m. 4, od, 2 do 6-ej a popa 


jor, Widzewska 128. 


t 3 388088 
parha się Pios, żółty, bul- i 


dog. ;Qdebrać można za zwro: |: 
tom kosztów. - Dąbrowa, ul, Dą- | i 
browska-% 14, dom Jeka, 3888-1. 


pme 


Moszukiwana bona do dwojga 

dzieci z szyciem, Świadectwa 
obowiązkowe. Wiadomość: Aw- 
drzeja M 43 m. 14. 3340-0.-2 


POWODA PETE PTA TEDA A. 


| pokoik przechodni 
gentnaj kobiety, polki, do wy- 
nającia. Ceng” nizka. Dzielna 11 
m. 7, od gś 7:ej do 9 ej wieczo- 
rom. 3380—3—1 
porzebna kasyerka na cztery 
godziny — od 10 rano, Wyna- 
Erodzenie 10 rubli. Zgłaszać się 
Piotrkowska, hotel Victoria, wto- 
rek I środę 3—5 po pol, szwajcar 
wskaże. Pożądane świadectwa. 
" 3898-—1 
pokój do wynającia, Piotrkowa 
ska 92, I piętro. (Biuro nau- 
czycielskie). 3895-—8——1 | 
[ery] muję wszelkiego rodzaju 
bieliznę do szycia, jak również 
halki, fartuchy, przeróbki i ce- 
rowania pończoch. Mikołajewska 
M 27 m, 11. 3392 = 2.—1 
otrzabne 2—4 pokoja z kuch- 
nią.. Zawiądamiać piśmiennie: 
Andrzeja 34 m. 26, dla W. K. 
3360—2—2 
fpotrzewne gą zaraz bardzo zdol- 


ne staniczarki, spódniczarki, 
podręczne i uczenice. Piotrkow- 
ska 19. 3878—2—2 


PODA zdolna podręczna i 
mczenica, Ulica Zskątna 45 
mieszkania 6. 38368—3-—2 
Potrzebna zdolna podręczna 2 
uczeniee. Adres Drewnowska 
M 48 mieszkania 4.  3367—92—2 
powzebny jest chłopiec do po- 
sług kantorowych, obeznany 
jednocześnie z rysunkami i kop 
jowaniem ich. Wiadomość Cmon- 
tarna 12. 3353—32 
potrzebny młody człowiek do 
elementarnego wykładu języka 
polskiego, najlepiej — rodowity 
polak. .Oferty okazietelowi kwitu 
Me 10658. > 3335—28p2 
ZE a a Ali A 
otrzebua aziewczynka do giog- 
ka. Wiadomość: ul. Zawadzka 
M 7, restauracya. 3026 3-3 
DO się 2-chR agentów na 
prowizyę. Skład wyrobów gu- 
mowych:: Piotrkowska M 33. 
3382—8—83 
Pona zdolna panna do Szy: 


Cin koldar na wacia — ZA. dow. 


Dreom wynagrodzeniem. Piotrkow- 
ska 6 in. tá. ` 3328—3—3 


poróaeuię jakiejkolwiek posady, 
na żądanie mogę złożyć kaucyę. 
wW- „ROZWOJU, 
882783 
Pim filię piekarską, NA żą” 
danie złożą kaucyg. Franelsz: 
kańska Nr. 58, Józefa Olszewska. 
Tamże maszyna pończosźniczk 
do sprzedania o. dwóch  oylin= 
drach -.8846—-8-—8 
. Panienkk ZA prowincji, znająch 
„język rosyjski, polski; gospo- 
darstwo È krawiecezyzną—poszu: 
kujd miejsca na stałe do dzieci 
lub: wyręczenia pani domu.: Wia- 
domość w- mlecząrai „Zagon“, 
Piotrkowska 103. BIAT Bm3 
Sklep kolonialny z powodu zmia. 
ny interósu do sprzedania. y: 
Benedykta M 32, B3654 m 


„Oferty pod „400* 


Sker Kołonialno-tabaczny 1 zi 


Janteryjny sprzedam zaraz 
z powodu «choroby, (w «dobrym 
„punkole. . Wiadomość u rządcy 
"domu, Targowa M 28. 


Nowego . 
„Widzewska 109. 3854—8—% 
Sprzeda. „sklep Kolonialno-spo - 

żywozy w dobrym punkcie. 
wiadomość Gubernatorska. 42 
"m. 11 w oficynie. 
Sklep do wynająćih 2 mieszka- 

niam;. tamże wiolonczela do 
sprzedania, 
Ne 33. 3878-38-01 


krzypce 3/, do. sprzedania: UL. 


Skwerowa 18- m. 12....3271603 . 


Sklep. kolonialny „do. 8 rzedania 
z urządzeniem. w dobrym sta» 
nie lub. samo urządzenie. : 

lona Nr-_59;. | 


czóń = 1V=6) klasy poszukuje 


3848-2-2 


U zajecia biuro- 


wego.: « Łagknwa oferty - prosze 
składać. Ww „Rozwoju: r a , 


PARA gęś "Można odebrac. ; 


Staro -Zarzewska: 24, u-Starka, 
BRO Bd 


3856,82 
Sklep z bormen i kuchnią. od |. 
Roku. do. wynajecia. 


1852—8—2 


Wiadomość Lipowa 


1. Zle» 


7 
maa 


Z powodu przeprowadzki jost 
f do sprzedania bilard mało 
używany, kKręgielkowy. Wiado- 
mość w piwiarni: ul. Brzazińska 
M 359. ||| 518I—B—$ 3181—8-—8 

ykegr | tokarz, umiejący =siolny tokarz, umiejący robie 

Lon śrubsztaku, moża sią zgło- 


sié: Mikołajewska KR 30, Buble. 
3370—3-—0 


Zagubione dokumenty 


ARNE a 
Skradziono, kartę od- paszportu 
na imig Franciszki Zielonka, 
wydaną z fabr. Markusa Kohna, 
3377—3—1 
Zegina paszport na imią Adae 
ma Stańczyka, wydany z gminy 
Oporów, pow. katnowsktogo. 
3390 —3—1 
-7 agiuął paszport na imię Kazi- 
młerza  Trąbskiego, WAIT 
z gminy Niegowa, pow. Li ziń- 
„skiego. 3388—3—1 
Zał paszport na imiy Wik- 
toryi Flechowskiej, wydany 
z gminy . Zelów, gub plotrkow» 
skiej. u 83886—83—1 
Z e8inęla portmonetka % ples 
niędzmi i karta od paszportu 
na imię Jana Szymankiewicza, 
wydana z fabryki Nestlova, 
8897-—1. 
geena karta od paszportu na 
imię Anny Morawskiej, wydana 
z fabryki Ramisza.  3399—3—1 


Z einoka karta od paszportu na 
imię Antoniego Zasady, wydana 
3388-—3-— 1. 
g eginal paszport na imią Ale" 
ksandra Szalińskicgo, wydany 
z gminy Łagiewniki, how, łódza 
kiego. 3379—8—1. 
Ż*ginał kwit od paszportu na 
imią Józefa Cecha, wydany 
z fabryki Scheiblera (Bielnik). 
3882—83—1; 


od., książeczki. 

legitymacyjnej „na. imię. Wa- 
„leryana Kapuścińskiego, wydaną 
z fabryki I. H. Miler. _3896—1 


aginak paszport. na imi Mas 
ryanng Robaszok, Ri 
Z gminy Topola, pow. łęczyckiego. 
B384—3—1. 
: Z ęginela kstążeczka . logityma- 

cyjna na imię Śtanisłkwy Uf 


z fabryki Leonarda. 


genea karta * 


1 
| 
} "man, wydana z magistrati tódz=" 
( kiego. 8370+8—3; 
Z aginął kwit. od paszportu: pa, 
imię. Maryjanny: Roszak, wys 
dany z fabryki Stillera '1 Biel- 
szowskiego, 3364—8-—3 
WAŻ karta od książki legi 
tymacyjnej, wydana. z fabryki 
Augusta Hlertiga na imię Ryszar: 
| 
| 
| 
i 
| 
| 
N 
i 
| 
i 
i 
) 
i 


da. Pauls. 3355—32 
7 sBlnęla karia od pasaportu na 
imię Wiktory! Kounkowskiej, 


"WYdANA Z SB Hoffrichtóra: . 
83569-82" 
| Zeena paszport na imig Jóża- 
fa Stolarczyka, wydany z gm. 
EĄKÓWA, pow. piaia aktig 
PRA Karta od paszpoFiu ne 
imię Ignacego Pokrzywy, wy- 
dane z fabryki Karola Sehalble- 
"BOB —A—2 
Fani karta od praźuoftu wa 
imię. Matyanny: Włodarożyk, 
-Wydana z fabr, Rozaublalta. 
l KINA BIAtA-B 
ZEG TKALIA od pagg poriu ta 
imiia. Alaksandra Kowalczyka, 
í Wydana, z fabryki. B. „Rosótblatta.. 
0060 RB4Dr "BG 
Jagga kata od paszportu ng 
imię Adema. Jaworskiago, Wy” 
dana -z fabr. Grohniana. : 1339373 
z agnar paszport ns imię Heleny. 
„me Włodarczyk, wydany przez 
wójta z gminy Czerniewice, pów. 
rawakieg0+. | 0 0 3B43—3—8 
Z penala karta od paszportu na 
imię Amy Witęzak, > wydana 
A. fabryki Szal Rozenblstia. 
3350—8—8 
VA paszport na imię Ro- 
mana Prawitz, wydany z gm. 
Radogoszcz, pow. tódzkiagos. 


3349—3-—8 
VEZ kwit od- paszport na: 
imig Franciszki. Wasi awskiej, 


WydBnY Z gminy. Madogóskc, e 
; 8AL8: 
i VA Kwit Gd paszportu nA 
imię Rudolfa- Kunerta, Wydany 
| z fabryki Poraz ag "et 
18318—-8 


5 szt. 8*/, kop. 
107 p 


instytut W. Sehimmalpieng 
A informacyi o odpowie: 
dziklności kredytowej firm han- 
dlowych, poleca zaufania godnych 
agentów, wskazuje źródła wytwór: 
czości z całego światła. Instytut 
utrzymuje własne fille w około 
100 miastach: w kraju i zagranica 
oraz pozostaja w związku z Tha- 
Bradstrest Company* w Nowym 
Jorku „tozporządzającej 180 fliami 
w, Ameryce Północnej i Australii, 
Biuro filli na Królestwo Polskie: 


Warszawa, dom T-wa „RosyR*— | 
tel. M BYŁA Dyrektor: Zygmuut 
Rotzeniowski. © 1467 -12-5 


Potrubia da $ dają 


Z kuchnią l wygodami od 1 paż- 
dziernika: - | LEMAN à 

8 Piotrkowska. 97, mob: 
pó REI 


PasażeSzultza NA 1 M 


Zapis uczniów codziennie. 1861 8 | 
YO DOT anaa 


L g Nr: PerenskaGi etat AZI gi 
py „AE 50. 3 


kmat haftów 


rj i ZNACZENIA BIELIZNY. 


1. Nazeńewizowej 


| Przejazd 12 m. I4, 

W | podwótzu, w oficynie IL. Jeito 
w prevjmuja wszalkia roboty 
w zakres haftu wchodzące, . 
| -wykong wa takowa staran: 


HOF możliwie. nizkich conach- 
|| Przyjmuje się uczenice, || 
Ulica PRZEJAZD No 18. MEGA 


W: którym od qat 8 wieścią Się 
Tastauracya, jest , do wynajęcia 

gd 1. nania. 1910, É Wladomość 
Srednia KKA 1849- 8-2 


Karolina Rokicka |, 


Nauczycielka muzyki 
powróciła. 
Solna RTM: 4. ; 


[D oswiadezony kótónetrto | 
'spasabia: do - wszystk E 
gińnazynm, oraz na swiadectwa. 


Wiadomość Dzielna 40, m. z od 
B. I8 : 1545 : 


Redaktor e E St. Talia. 


TEACS 


e E Z a a 


'OY1$id 8I8-5 HINADIJO m: A 


„ile, nä czas oznaczony, po. 


ROZWOJ. — Poniedziałok, dnia 18 września 1909 r. M 160 


pwn” aea. 


NOWE E PAPIEROSY — 


Z WYBORNEGO TURIN 


5 > 8 Ba. 
10, 6 


m AAA a 


Upraszam o łaskawe odwie- 
dzanie mego interesu, by. zapre” 


"bez obowiązku nabycia. 


E litych: nbrań, które jak dotych- 


wadzone, są na składzie w wielkira 
wyborze:' palta, ubrania, i ubranka 
dziecinne — w najgustowniejszych 
fasonach iw różnych. rozmmiarkoły 


- Bie epos żadnej filii! 


Tylko ul. Piotrkowska 98. 


WIELKI TRANSPORT 


Warszawska Fabryka. RĘKAWICZEK 
Pierwszorzędny Magazyn 'Biolisny 


(6gzyst. 0d-22 18t) 


5 szt. 2 kip. — 10 szt. 4 kop. 
j p10 Asa 6 AKA 2 


POLAKIEWICZ, E 


zentować Sz. Publiczności na nad= 
chodzący sezon ostatnie nowości 


| Prócz gotowych męzkich idzie- . 


|. czas w wielkiej ilości były wypra-. 


Emil Eha ahel 


feupez Amepejsod oi 


| 
` 
; speoyalnić wykonanych TA wyinagak: prasowaczek 
I 


polecają Bracia Milker, Nowy, Rynek Je 5. 


_K. SZEFNER i S-ka 


przeniesiony zostal na ulicę; 


[Poraka 


-Geny hurtowo. : 


Te «zu. 
kadi Powiększony dział biellzny. 1 konfekcyl: makta. m 
| ;,1788—8—%8 


REN 


== (la fabryki i użytku domowego Zk 


| szczególniej: 


Rudolf kostkę I i kostkę II 


najodpowiedniejszy do robienia zapasów zimowych 


A.Q. . Teschich & Co., 


Łódź, ul. Widzewska Je 62. "| 1569-4-15 


w Ea gatunkach, najnowszych i E a sprze” 
dnię detalicznia po semaoh fabryczmych w hurtowym. składzie 
moim, QSRAR PRUSSAK, ul. Zielona NRB. 1680-10=7 


A i ży je 64 OO Z EEEE 
W Teatrze „Elektro- Biograf ul. Piotrkowska 86 

przedstawienia kinematograficzne bardzo interesujące, dostępne dla 
"| wszystkich, pomiędzy innymi obrazami demonstrowane będą: HMapos 
leon I Bonaparte, obraz historyczny z ópoki wielkiego geniusza 
od 1733 do 1821 r, a także Oporanye profosowa łyse 
obraz pouczający, bardzo ciekawy. | 1846—3 -—3 


Aklas. Zakład Wankowy Żeński 


z programem męskich gimnazyów filologicznych 
przy ul. ZAWADZKIJEJ Nr. 24 


Zapis uczenie od 25 sierpnia między g. 11—5-ą. 
Egzaminy, i lekcye 2 września. 

Przy szkole pensyonat. 

Kandydatki do klasy V — egzaminowane 6 września. 


Kierowniczka 


|uoe à że à 2 dia Lihi szowska. 


1429—10—39 


) kk angoramm — 
„TERRA“ Benedykta. Podróż do Londynu 
„ wspaniała serya w 50 obrazach; 
| Przejazd przez kanał La Manche.—W zburzone fale morskie, —Osobli-- 
wości Lońdynn-Kryształowy pałac, — Tron kilku wieków. -— Zamek 
królewski, = Wstęp 15 Kori młodzież 10 k. — Otwatte od 10 r—10 w. 


ZARAZ 


FABRYCZNY RUDYNEK, parterowy, z dwoma piętra- 
mi, bez siły, zdatny na skład lub na webernię, pończoszar- 
nię, ślusarnię, farbiarnię, drukarnię it P Wiadomość ul, 
{Nawrot M 79, u stróża. 7 1888... 6 —1 

ŚŚ 


Muzeum Punim : 


NB 7. PROMENADA RB 2. 


Od dnia 4 września — wystawiona wszechświato - 
wej sławy panorama „NANA s. jak również 


„|Bramini indyjscy i BIOSKOP. 


Wejście do muzeum i na przedstawienia 25 kopa, 
dzięci 1 uczniowie 15 Kop. j | 

Oddział anatomiczny tylko dla dorosłych — płaca dudatkówa 

15 PA sda dam wyłącznie W piątki. — Szczegóły w alsaach. 


AKLA yaukoy M. ZARZYCKI 


"został przekształcony na R 


"1.klas. Zakład Naukowy Żeński 


z kimsami wstępmemi. 
a SE Zapis to uczenie i egzaminy wstępne od 16-go sior pal: 
664:6-6 - Lekcya rozpoczęły się 28. sierpnia, F 


. Przełożone: Marya Zarzycka i „Zofia Piaskowska. 


W. ia EFT Przejazd k 8. "Wydawca W. Czajowski: 


